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Wicepremier Eugeniusz Szyr o Targach Gubernator Kairu

Krytyka przemysłu była
W niedzielę 13 bm. nastąpiło otwarcie Targów Krajowych 

„Jesleń-61”. W godzinach przedpołudniowych na tereny tar­
gowe przybył wicepremier Eugeniusz Szyr.

skuteczna
Po zwiedzeniu ekspozycji 

targowej Eugeniusz Szyr spot­
kał się z dziennikarzami, aby 
podzielić się swoimi wrażenia­
mi z tegorocznej „Jesieni”.

Na wstępie zwrócił on uwa­
gę na pozytywne zjawisko, 
zachodzące w niektórych bran­
żach przemysłu, dzięki reakcji 
na powszechną krytykę. Re­
zultatem tego jest poprawa 
estetyki i jakości produkcji

rynkowej oraz wzbogacenie 
asortymentu. Jest to szczegól­
nie widoczne w zabawkach, a 
także w przemyśle odzieżo­
wym. Wprowadzenie do kon­
fekcji tkanin laminowanych 
jest typowym przykładem pra­
widłowej reakcji na potrzeby 
konsumenta. Podobnie pozy­
tywne zjawisko zachodzi w 
produkcji koszul męskich i w 
produkcji małych mebli.

Gorzej z zaspokajaniem po­
trzeb rynkowych w wyrobach 
z mas plastycznych dla gospo­
darstwa domowego. Nie udaje 
się także — mimo dużych wy­
siłków przemysłu ciężkiego — 
poprawić wyraźnie jakość ta­
kich np. wyrobów jak telewi­
zory czy radioodbiorniki. Winę 
za złą jakość ponoszą tu 
przede wszystkim kooperanci, 
dostawcy podzespołów, części, 
elementów.

E. Szyr zatrzymał-się dłużej 
nad omówieniem stanu usług. 
Jest to — jego zdaniem —• 
nadal najbardziej zacofana 
dziedzina działalności gospo­
darczej. Zasadniczych zmian 
można tu dokonać jedynie na
drodze mechanizacji 
które przy obecnym 
uprzemysłowienia są

usług, 
stanie 
często

nieopłacalne. Na Targach po­
kazano pewne potrzebne urzą 
dzenia dla warsztatów usłu­
gowych, ale nadal konieczny
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lak poprawić jakość opon
Narada w „Stomilu** z udziałem Jana Szydlaka

W okresie dyskusji przedzjazdowt j w Wielkopolsce, licz­
ni użytkownicy samochodów domagali się poprawy jakoś­
ci produkowanych w kraju opon. Postulat ten został 
uwzględniony w uchwałach Zjazdu partii, a wczoraj 
w „Stomilu”, Konferencja Samorządu Robotniczego radziła 
nad sposobami realizacji tego postulatu.

W obradach udział wzięli 
m. in.: J sekretarz KW PZPP. 
— Jan Szydlak, sekretarz KW 
i I sekretarz KM PZPR —

Wielkie święto Damasławka
Rok kulturalno-oświatowy rozpoczęty

Był to wielki i piękny dzień Damasławka. Wielki — bo 
gromada z własnej woli, ofiarności, pracy i przy pomocy 
władz powiatowych postawiła wspaniały obiekt dla działal­
ności kulturalno-oświatowej — Gromadzki Dom Kultury. 
Data 13 września 1964 r. wchodzi do historii Damasławka.

u Edwarda Ochaba
Przewodniczący Rady Pań­

stwa Edward Ochab przyjął 
w poniedziałek w Belwederze 
gubernatora Kairu Salach El 
Dessouki, przebywającego w 
naszym kraju z wizytą na za­
proszenie Prezydium Stołecz­
nej Rady Narodowej. (PAP)'

Największy zazd 
chemików 125 krajów 
W środę rozpoczyna obrady 

w Warszawskim Pałacu Kul­
tury i Nauki XXXV Między­
narodowy Kongres Chemii 
Przemysłowej. Patronat nad 
kongresem objął prezes Ra­
dy Ministrów — Józef Cy­
rankiewicz. Będzie to naj­
większy ze zjazdów nauko­
wych, jaki kiedykolwiek od­
był się w naszym kraju. Weź­
mie w nim udział ponad 2 tys. 
chemików reprezentujących 
25 krajów. (PAP)

Na Targi przybyli w dniu otwar­
cia: członek Biura Politycznego. 
KC PZPR, wicepremier Eugeniusz 
Szyr, minister handlu we­
wnętrznego — Mieczysław tesz 
oraz zastępca kierownika Wy­
działu Ekonomicznego KC PZPR 
— Mieczysław Popiel. Gościom 
towarzyszyli: I sekretarz KW 
PZPR — Jan Szydlak, sekretarz 
KW i I sekretarz KM PZPR — 
Czesław Końcral, wiceprze­
wodniczący Prezydium WRN —- 
Jerzy Gawrysiak, przewodniczą­
cy Prezydium RN Poznania — 
Jerzy Kusiak oraz gospodarzę 
Targów dyr. Edmund Lehwark i 

dyr. Stefan Askanas.
Fot. — K. Przychodzki

Rano tłumy zebrały się przed 
gmachem Domu Kultury, by 
przywitać gości i być świad­
kami uroczystości otwarcia tej 
placówki oraz uczestnika­
mi wojewódzkiej inauguracji 
Roku Kulturalno-Oświatowe­
go. Z Poznania przybyli: se­
kretarz KW PZPR — Edward 
Zimmer, kierownik Wydziału 
Propagandy KW PZPR — Jan 
Bartkowiak, zastępca przewod­
niczącego Prezydium WRN — 
Tadeusz Kwaśniewski, sekre-

różnorodniej i lepiej. Kierow­
nik Wydziału Kultury Prezy­
dium WRN — Tadeusz Peksa 
podsumował współzawodnic­
two powiatów w dziedzinie po­
prawy warunków i działalno­
ści bibliotek publicznych. Na­
grody z rąk zastępy przewod­
niczącego Prez. WRN — Tade­
usza Kwaśniewskiego otrzyma­
ły: powiat nowotomyski i słu-

tarz WK ZSL Stanisław

pecki oraz miasto Ostrów, a wy 
różnienia: pow. szamotulski, 
wągrowiecki i

Czesław Kończal, kierownik 
Wydziału Ekonomicznego KW 
PZPR — Henryk Stach, dy­
rektor Zjednoczenia Przemy­
słu Gumowego — Mieczysław 
Srebnik, osobisty przedstawi­
ciel Ministra Przemysłu Che­
micznego — inż. Mieczysław 
Piętak, przedstawiciele han­
dlu zagranicznego, dostawców 
i inni.

Podstawę dyskusji stanowi­
ły postulaty fabryki pod a- 
dresem Zjednoczenia i resortu 
oraz dwie w’ersje planu przed­
sięwzięć techniczno-organiza­
cyjnych, zmierzających do po­
prawy jakości produkowa­
nych w „Stomilu” opon. Plan 
minimum — zakładał zwięk­
szenie trwałości ogumienia o 
30 proc, drogą poprawy tech­
nologii i minimalnych nakła­
dów inwestycyjnych. Plan 
maksimum sugerował osiąg­
nięcie średniego standardu 
światowego przy nakładach 
rzędu 100 min. złotych.

Zarówno w referacie jak i 
w dyskusji producenci wcale 
nie zaprzeczali temu, iż pol-

Dokończenie na stronie 2

Posiedzenie 
Rady Głównej SFOS

W dniu 14 września br. pod 
przewodnictwem członka Biu­
ra Politycznego KC PZPR mar 
szałka Polski Mariana Spy-: 
chalskiego odbyło się posiedze­
nie Prezydium Rady Głównej 
SFOS. Prezydium uchwaliło 
wytyczne polityki inwestycyj­
nej SFOS na lata 1965—1970.

Przewiduje się, że w latach' 
tych SFOS zbierze kwotę oko­
ło 5 miliardów 100 milionów 
złotych, z czego około 4 mi­
liardów zostanie przeznaczone 
na inwestycje terenowe, a po­
została suma — na budownic-. 
two stołeczne. (PAP)

Korespondenci 
zagraniczni w HOP

Zespół prasowo-wydawniczy 
CRZZ zorganizował dla kore­
spondentów prasy zagranicznej 
akredytowanych w Polsce, dwu 
dniową wycieczkę do Poznania.

W poniedziałek dziennikarze 
przybyli do Zakładów Prze­
mysłu Metalowego „H. Cegiel­
ski”. Zwiedzili między innymi 
fabryki silników okrętowych 
trakcyjnych i obrabiarek, urzą 
dzenia socjalne oraz zakłado­
wy ośrodek wczasowy w Ow- 
czychgłowach. (PAP)

„Interpress-Foto 1964”
W wielkiej auli Politechniki, 

Warszawskiej minister kultury i 
sztuki Tadeusz Galiński dokohał' 
w poniedziałek otwarcia między­
narodowej wystawy fotografii 
prasowej „Interpress-Foto 1964”.

PAP

ost rzeszowski.

Klęska zamachu stanu

Kostrzyński, sekretarz WKZZ 
— Jerzy Tuszyński, przedsta­
wiciele WK SD, Z W ZMW, 
dyrektor PPUPiK „Ruch” — 
Zygmunt Łabędzki i delegaci 
innych organizacji. Obecne 
były także powiatowe władze 
partyjne z I sekretarzem Bo­
gusławem Pawlaczykiem i 
orzedstawiciele Prezydium 
PRN z Wągrowca. Zjechali się 
ponadto działacze kulturalni z 
wielu powiatów województwa.

Po przemówieniu przewod­
niczącego Komitetu Budowy 
— Aleksandra Wagnera se-

Wręczono także wiele nagród
indywidualnych działaczom
powiatu m. in. podinspektoro­
wi do spraw kultury — Annie 
Wolniewlcz i przewodniczące­
mu Komitetu 
Kultury — 
Wagnerowi.

O godz. 13 
rewia muzyki,

Budowy Domu 
Aleksandrowi

rozpoczęła się 
tańca i śpiewu

pt. „Piękna nasza Polska cala”. 
Wystąpiły: z Liceum Pedago­
gicznego w Wągrowcu — or­
kiestra, chór i zespół taneczny 
oraz zespół taneczny Zasadni­
czej Szkoły Zawodowej, zespół 
taneczny ze spółdzielni pro-

Z udziałem ministra M. Leszn

Uruchomienie piekarni - giganta
Oficjalnego otwarcia doczekała się wczoraj w Poznaniu 

przy ulicy Różanej nowocześnie urządzona piekarnia. W ot­
warciu uczestniczyli między innymi minister handlu we­
wnętrznego M. Lesz, I sekretarz KW PZPR — J. Szydlak 
ora? sekretarz KW PZPR i I sekretarz KM PZPR — Cz. Koń- 
czal. Władze miejskie reprezentowała wiceprzewodnicząca

u) południowym Wietnamie
Wojskowy zamach stanu w Sajgonie (o czym doniosła 

wczorajsza prasa) na którego czele stali generałowie Phat 
i Duc, poniósł klęskę, gdy w poniedziałek rano oddziały 
lotnictwa zdecydowanie przeszły na stronę dotychczasowe­
go premiera gen. Khanha.

kretarz KW PZPR — Edward dukcyjnej w Lechlinie oraz
Zimmer dokonał aktu otwar­
cia Gromadzkiego Ośrodka 
Kultury. W sali teatralnc-ki- 
nowej na uroczystości rozpo­
częcia Roku Kulturalno-Oświa 
towego 1964—1965 przemówił 
rarzewodniczący Prezydium

Już 45 „Kosmos 
na orbicie

Radiostacja w Sajgonie o- 
głosił j komunikat, z którego 
wynika, iż armia rządowa 
sprawuje kontrolę w kraju.
Dotychczas radiostacja

PRN Kazimierz Stacho-

zespół regionalny i kapela 
Damasławka.

Po południu przedstawicie­
le władz wojewódzkich i po­
wiatowych zwizytowali nie­
które ośrodki kulturalne w 
powiecie. (P)

W niedzielę w Związku Ra­
dzieckim wystrzelono kolej­
nego sztucznego satelitę Zie­
mi „Kosmos-45”. Na pokła­
dzie satelity znajduje się a- 
paratiira naukowa przezna­
czona do kontynuowania ba­
dań przestrzeni kosmicznej, 
zgodnie z programem ogło­
szonym przez Agencję TASS 
16 marca 1962 roku. (PAP)

Rozpoczęcie 
konferencji PUGWASH 
Przewodniczący Czechosło­

wackiej Akademii Nauk F. 
Sorn dokonał w niedzielę ra­
no otwarcia w Karłowych Va- 
rach 13 konferencji PUG­
WASH.

F. Sorn odczytał list z po­
zdrowieniami od prezydenta 
CSRS A. Novotnego.

Odczytane zostały również 
depesze z pozdrowieniami od 
szefów rządów wielu krajów 
oraz organizacji naukowych 
z całego świata. M. in. odczy­
tano tekst listu premiera 
Związku Radzieckiego Nikity 
Chruszczowa. (PAP)

znajdowała się w rękach za­
machowców.

W poniedziałek rano oddzia­
ły, które uczestniczyły w nie­
dzielnym nieudanym zamachu 
stanu, wycofały się z miasta 
a przywódcy buntu wspólnie 
z geneiałami wiernymi Khan- 
howi ogłosili deklarację lo­
jalności. W deklaracji tej 
dowódcy przyrzekli wier­
ność rządowi, oznajmiając 
równocześnie, iż Khanh powi­
nien usunąć z administracji 
„elementy komunistyczne i 
neutralistyczne” oraz wyraź­
nie oddzielić „religię od po­
lityki” (Agencje amerykań­
skie zaznaczają, że Khanh jest 
buddystą, a kilku przywód­
ców zamachu wyznaje religię 
katolicką).

Tymczasem w Waszyngto­
nie Departament Stanu opu­
blikował oświadczenie, w któ­
rym zapewnia, iż USA popie­
rać będą nadal rząd powoła­
ny przez generałów Khanha, 
Minha i Tran Thien Khiema. 
W wywiadzie telewizyjnym

wiak, który przedstawił doro­
bek powiatu w zakresie two­
rzenia bazy materialnej dla 
działalności kulturalnej. Po 
nim zabrał głos — sekretarz 
KW PZPR — Edward Zimmer, 
który nakreślił zadania dzia­
łalności kulturalnej w nowym 
sezonie pod hasłem: więcej

II rok koncertów

udzielonym bezpośrednio
przed puczem zastępca se­
kretarza stanu, William Bun­
dy, oświadczył, że USA prze­
ciwne są neutralizacji połud­
niowego Wietnamu. (PAP)

Walka o puekarij,

Z „Głosem" wzdłuż 
i wszerz Wielkopolski 
Tak więc rozpoczęliśmy już 

drugi rok koncertów Poznań­
skiego Chóru Chłopięcego or­
ganizowanych pod hasłem: „Z
,Głosem” wzdłuż wszerz

Doroczne wyścigi kartingowe o 
puchary AW i „Głosu Wielko­
polskiego” zgromadziły ubiegłej 
niedzieli rekordowa liczbę wi­
dzów i najlepszych polskich kie­
rowców. Szczegółowe relacje, 
zdjęcia oraz inne informacje 
sportowe zamieszczamy na sir. 4.

Fot. — K. Przychodzki

Wielkopolski”, znanym już 
dobrze w wielu miastach i 
miasteczkach województwa 
poznańskiego, które odwiedzi­
liśmy wspólnie z chórem pod 
dyr. Jerzego Kurczewskiego. 
Dzięki poparciu Wojewódzkiej 
Komisji Związków Zawodo­
wych i Wydziału Kultury Pre­
zydium WRN w Poznaniu rów

Dokończenie na str. 2’.

Prezydium RN Poznania —
Gości powitał dyrektor Po­

znańskiego Zjednoczenia Przed 
siębiorstw Handlowych — E. 
Zaremba. Podkreślił on, że pie- 
karnia-gigant wyposażona w 
czeskie maszyny, przygotowa­
na jest przy dwóch zmianach 
do produkowania 26 ton pie­
czywa na dobę. Przy trzech 
zmianach można tu osiągnąć 
40 ton pieczywa na dobę.

Po tradycyjnym przecięciu 
wstęgi przez ministra M. Lesza 
goście zapoznali się z działa­
niem urządzeń oraz produkcją 
Chleba i bułek.

Projekt tej, jak dotychczas, 
największej piekarni opraco­
wano w Poznańskim Biurze 
Projektów Budownictwa Prze­
mysłowego. Również projekt 
automatycznego włączania się 
wyłączania urządzeń jest dzie­
łem pracownika tego Biura — 
inż. I. Spychały. Prace budow­
lane wykonała załoga Poznań­
skiego Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Przemysłowego 
nr 2.

Wreszcie więc Poznań docze­
kał się dużej, jak najbardziej 
nowoczesnej piekarni. Dzięki 
temu, z chwilą pełnego rozru­
chu, zaprzestanie się sprowa-

W. Klawiterowa. >
dzać pieczywo z Gniezna. Jesz 
cze lepsze zaopatrzenie miasta 
nastąpi po ukończeniu budowy 
drugiego takiego obiektu na 
Dębcu.

Miejmy nadzieję, że piekarnia 
przy ul. Różanej przyczyni się 
nie tylko do zwiększenia ilości 
pieczywa, lecz także do po­
prawy jego jakości. Takie właś 
nie zadanie postawił przed kle 
rownictwem nowej piekarni 
minister Lesz, (a)

Pierwszy etap 
podróży do Polski 

cesarza Etiopii
W poniedziałek rano cesarz 

Etiopii, Haile Sellasje odle­
ciał z Addis Abeby do Tehe­
ranu, gdzie na zaproszenie 
szacha przebywać będzie z 
trzydniową wizytą.

Następnie cesarz Etiopii zło 
ży wizyty w czterech krajach
socjalistycznych Polsce
(17—19 bm), na Węgrzech 
(20—22 bm), w Bułgarii (23—- 
26 bm) i Rumunii (data je­
szcze nie została sprecyzo­
wana).

O Etiopii i cesarzu tego 
kraju piszemy również na 
str. 2.

IPOGÓDA
Jak podaje PIHM — w dniu 15 

bm. przewidywane jest, zachmu­
rzenie niewielkie lub umiarkowa­
ne, w ciągu dnia od zachodu kra­
ju stopniowo wzrastający,, aż do 
wystąpienia miejscami opadów 
lub burz. Temperatura maksyma7- 
na od 15 do 26 st. Wiatry słabe 
i umiarkowane. . . * >



Trybunał Opinii Publicznej

Sąd nad Hemerdem
Stały sekretarz międzynarodo­

wego komitetu przygotowującego 
Światowe Forum Młodzieży, które 
rozpoczyna się w środę w Mo­
skwie, postanowił rozpocząć przed 
„Międzynarodowym Trybunałem 
Opinii Publicznej” zaoczny proces 
premiera Republiki Południowo- 
Afrykańskiej, rasisty Verwoerda.

W skład trybunału wcłiodzi 
trzech sędziów (Egipcjanin, Cze- 
chosłowak i przedstawiciel Afry­
ki Południowej) oraz 24 ławników.

Proces zacznie się w dniach ob­
rad Światowego Forum Młodzieży 
i zakończy się latem przyszłego 
roku.

Kodeks „Międzynarodowego 
Trybunału Opinii Publicznej”, za­
twierdzony przez Komitet Przygo­
towawczy Forum, upoważnia try­
bunał do zażądania od ONZ, aby 
zastosowała skuteczne sankcje wo­
bec „zbrodniczego reżimu rasi­
stowskiego i osób winnych pro­
wadzenia polityki rasistowskiej”.

PAP

Targi krajowe „Jesien-64“
Dokończenie ze strony 1 

jest wzrost produkcji tanich 
i praktycznych narzędzi dla 
napraw domowych.

Wicepremier krytycznie usto 
sunkował się do poziomu pro­
dukcji artykułów sportowo-tu­
rystycznych. Jest ich bowiem 
ciągle za mało, wielu wyro­
bów brak. A w tej dziedzinie 
mamy duże szanse eksportu.

Mówiąc o sprawach handlu 
zagranicznego E. Szyr stwier­
dził, że nie można rynku we­
wnętrznego pozbawiać arty­
kułów importowanych, jak też 
przemysłu — importowanego 
surowca. Import gotowych 
wyrobów nie tylko wzbogaca 
handel w nowe wzory, ale 
zmusza też przemysł do pod­
jęcia nowej produkcji. Prze­
myślany import, niektórych 
nieodzownych surowców po­
zwala z kolei zaspokoić popyt 
na szereg artykułów.

ZAŁATWIONY PROBLEM 
„NASTOLATKÓW”

Przedstawiona przez prze­
mysł odzieżowy nowa kolekcja 
charakteryzuje się dużym wy­
borem konfekcji lekkiej. Od-

Targi Łowiectwa 
i Rybołówstwa 

w Nowym Sadzie
W sobotę w Nowym Sadzie 

w obecności wiceprezydenta 
Jugosławii, Aleksandra Ran- 
kovica i przedstawicieli misji 
dyplomatycznych w Belgra­
dzie, otwarte zostały pierwsze 
jugosłowiańskie Targi Łowiec 
twa i Rybołówstwa, połączo­
ne z wystawą trofeów my­
śliwskich, psów myśliwskich 
oraz broni i przyrządów ło­
wieckich.

W wystawie oprócz wystaw 
ców jugosłowiańskich biorą 
udział wystawcy z Włoch, 
NRF i NRD.

Zadaniem tej nowej imprezy 
jest m. in. zainteresowanie za­
granicznych amatorów my­
ślistwa i rybołówstwa o- 
gromnymi możliwościami Ju­
gosławii w tej dziedzinie. W 
górach Jugosławii, mających 
dziki charakter, źyje dużo 
zwierzyny i ptactwa, a m. in. 
niedźwiedzie, rysie, cietrzewie 
i głuszce, zaś wody Jugosła­
wii obfitują w różne ryby, m. 
in. pstrągi i łososie. Rozsze­
rzając tę formę turystyki Ju­
gosławia liczy na dalszy 
wzrost dopływu dewiz. (PAP)

Etiopia — najstarsze niepodległe państwo Afryki

r^tiopia to najstarsze nie-
J podległe państwo konty­

nentu afrykańskiego, którego 
historia polityczna liczy po­
nad 1000 lat. Współczesne pań 
stwo etiopskie powstało w 
XIX stuleciu i potrafiło prze­
ciwstawić się skutecznie zbrój 
nym najazdom kolonializmu 
W bieżącym stuleciu w 1935 
i 36 roku Etiopia uległa po­
nownemu najazdowi faszy­
stowskich podówczas Włoch. 
W 1941 r. przywrócona zo­
stała niepodległość kraju.

Etiopia zajmuje obszar 1.134 
tys. kmł, zamieszkałych 
przez ok. 22 min. ludności. 
Stolica kraju — Addis Abeba 
liczy ok. 600 tys. mieszkań­
ców.

Etiopia jest monarchia kon 
stytucyjną. Głową państwa 
jest cesarz, w którego reku 
spoczywa najwyższa władza 
wykonawcza. Władza ustawo-

Rzecznik wojsk ONZ na Cyprze stwierdza:

Turcy cypryjscy sami stwarzają 
trudności aprowizacyjne w Kokkinie
Jak donosi z Nikozji korespondent Agencji UPI, do­

wództwo wojsk ONZ na Cyprze dochodzi do wniosku, iż 
przywódcy Turków cypryjskich wyraźnie usiłują sprowo­
kować poważny incydent między Turcją a rządem cypryj­
skim.

Chcą oni dopuścić do gło­
du w Kokkinie, aby zmusić 
Turcję do wysłania tam stat­
ków z żywnością wbrew za­
strzeżeniom ze strony prezy­
denta Makariosa. To było też 
powodem, że dowództwo 
wojsk ONZ na Cyprze we 
własnym zakresie wysłało do 
Kokkiny transport żywności.

Tymczasem okazuje się — 

powiada to przyszłorocznym 
planom produkcji, która ma 
zapewnić odbiorcom 1,5 min. 
sukienek damskich, duże ilości 
ubrań męskich z tropiku 
(elana), koszul, piżam, szlafro­
ków męskich, lekkich spódnic 
i bluzek.

Kolekcja targowa prezentu­
je produkcję wartości około 5 
mld. zł. Ogółem przedstawio­
no tu 960 modeli: 160 dam­
skich, 256 — męskich (sporo 
nowych modeli odzieży spor­
towej), 257 — dziecięcych oraz 
ponad 200 wzorów odzieży dla 
młodzieży do lat 18.

Te ostatnie mogą być pro­
dukowane w dowolnych iloś­
ciach. W ten sposób przemysł 
chce rozstrzygnąć ostatecznie 
zaopatrzenie rynku w konfek­
cję dla „nastolatków”.

Z zapewnień przedsta­
wicieli przemysłu wynika 
również że nie ma żadnych 
przyczyn ekonomicznych, tech­
nologicznych czy handlowych, 
aby zakłady produkcyjne 
mogły odmawiać przyjmowa­
nia zamówień na określone 
rozmiary, nawet dla tzw. nie­
typowych. Co na to handel?

Wczoraj w „Merkurym” prze­
mysł odzieżowy zademonstrował 
swoją, najnowszą kolekcję ubio­
rów, z bieżących serii, na sezon 
jesienno-zimowy. Pokazano 72 mo 
dcle z całej produkcji, która — 
kontraktowana wiosną na Targach 
— dostarczana jest obecnie do skle 
pów.

Podczas tej przemysłowej rewii 
oklaskiwano szczególnie jesienno- 
zimowe płaszcze damskie i mę­
skie z laminatów, garsonki oraz 
eleganckie ubrania wieczorowe 
„polskiego Brioni’ego” z ZPO z 
Bytomia.

Organizatorem tego, udanego 
pokazu był sklep branżowy prze­
mysłu odzieżowego „Salon Odzie­
żowy” w Poznaniu, (zs)

O M O : Z Z

* Powracająca do domu przy 
ul. Dąbrowskiego żona, zastała 
61-letniego D. J. powieszonego na 
klamce u drzwi.

* Przy ul. Asnyka, lekarz Po­
gotowia Ratunkowego stwierdził 
zgon 72-letniego S. K. Przyczyn 
nie zdołano na miejscu ustalić.

* 60-letnia W. B. zatruła się 
gazem świetlnym. I w tym wy­
padku stwierdzono zgon.

* W Pasiece, 2T-letnia T. D. 
rozlała sobie na twarz gotujące 
mleko, doznając oparzeń I i II 
stopnia.

* Z wstrząsem mózgu przewie­
ziono do szpitala 34-letniego S. P., 
który spadł z wozu, (t)

dawcza należ’’- do dwuizbowe 
go parlamentu, złożonego z 
Senatu (105 członków) oraz 
Izby Deputowanych (210 człon 
ków). Senat jest co 6 lat mia­
nowany przez cesarza. Izba 
Deputowanych o kadencji 4- 
letniej wybierana jest w wy­
borach powszechnych.

Etiopja i stojący na czele 
kraju fesarz Haile Selassie 
odgrywają doniosłą rolę na 
forum międzynarodowym, co 
jest wynikiem rozważnej po­
lityki zmierzającej do umoc­
nienia pokoju i rozwiązywa­
nia problemów spornych dro­
gą rokowań. Jako członek 
ONZ Etiopia występowała wie 
lokrotnie na forum tej orga­
nizacji z postulatami przerwa 
nia wyścigu zbrojeń, popiera­
jąc jednocześnie wysiłki in­
nych państw zmierzające do 
tego celu. 

jak stwierdził rzecznik wojsk 
ONZ — że mimo skarg Tur­
ków cypryjskich, iż w Kok­
kinie panuje głód, ich przy­
wódcy odmówili przyjęcia żyw 
ności będącej do ich dyspo­
zycji w składach Czerwone­
go Półksiężyca w Famaguście. 
utrzymując, iż otrzymali już 
należną im część tych „ogra­
niczonych zasobów”.

Z zapasów żywności w Fa­
maguście wynoszących 78 
ton, Kokkina otrzymała do 
dnia 5 sierpnia br. tylko 2,5 
tony, podczas gdy dzienne za­
potrzebowanie 1.500 miesz­
kańców wynosi 3 tony.

Prezydent Makarios — jak 
wiadomo — zgodził się na 
dostarczenie Kokkinie żyw­
ności w ilości jaką dowódz­
two ONZ uzna za konieczne, 
natomiast przywódcy Turków 
cypryjskich nadal nie zgadza­
ją się na wykorzystanie swych 
zapasów w Famaguście i w 
tureckiej części Nikozji dl a 
ulżenia doli mieszkańców Kok­
kiny.

Takie ich stanowisko — 
jak podkreśla korespondent 
UPI — nie pozostawia wąt-

Co pisze prasa francuska

Poparcie Francji 
dla linii Odra-Nysa

O znaczeniu, jakie przypisuje 
się we Francji granicy na Odrze 
i Nysie, świadczą komentarze pra­
sy paryskiej na temat wypowie­
dzi przewodniczącego francuskiej 
delegacji parlamentarnej i komi­
sji finansowej Zgromadzenia Na­
rodowego Jean-Paul Palowskie­
go, bawiącego z wizytą w Polsce.

Wielę kół paryskich przyjęło z za 
dowoleniem przypomnienie przez 
Palowskiego stanowiska generała 
de Gaulle’a w tej sprawne, podzie­
lanego przez większość Francuzów, 
a prasa poniedziałkowa podkreśla 
w tytułach informacji i komen­
tarzy słowa Palewskiego:

„W chwili podpisania traktatu 
pokojowego poprzemy granice na 
Odrze i Nysie” (np. „Figaro”). Te 
słowa dzienniki podały tłustym 
drukiem lub kursywą.

Dziennik „Combat” pisze w 
związku z tym: „Fakt, że Paryż 
w sposób jawny chce się odciąć 
od pewnych mrzonek NRF pod a- 
dresem Śląska i Pomorza, jest rów 
nocześnie pożytecznym wkładem 
w budowę Europy i ostrzeżeniem. 
Francja nie zamierza kompromi­
tować swego stanowiska w Euro­
pie dla niebezpiecznych roszczeń 
terytorialnych”.

W poniedziałek, po tygodnio­
wym pobycie w naszym kraju, o- 
puściła Warszawę, udając się do 
Paryża, delegacja Komisji Finan­
sów, Ekonomiki i Planu Zgroma­
dzenia Narodowego Republiki 
Francuskiej, która przebywała na 
zaproszenie sejmowej Komisji 
Planu Gospodarczego, Budżetu i 
Finansów.

„Koziołki" płacą
W 383 Poznańskiej Grze Liczbo­

wej „Koziołki” nie stwierdzono 
żadnego kuponu z wygraną I i II 
stopnia.

Stwierdzono: 29 „czwórek” po 
5.182 zł, 42 „trójki premiowane” 
po 186 zł, 1.285 „trójek” po 86 zł, 
1.072 „dwójki premiowane” po 
27 zł, 18.952 „dwójki” po 7,— zł.

•Warto przypomnieć, że na 
XVI sesji Zgromadzenia Ogól 
nego OŃZ delegat tego kraju 
zgłosił projekt „deklaracji” o 
zakazie użycia broni atomo­
wej i termojądrowej, zawie­
rającej równocześnie postulat 
zwołania konferencji między­
narodowej dla podpisania od­
powiedniej konwencji o za­
kazie użycia broni masowego 
zniszczenia. Projekt ten spot­
kał się m. in. z poparciem 
krajów socjalistycznych i sta 
nie on na porządku obrad 
kolejnej z sesji Zgromadzenia 
Ogólnego.

O stanowisku wobec węzło­
wych problemów dzisiejszego 
świata świadczy dobitnie od­
powiedź cesarza Haile Selas­
sie na noworoczne orędzie 
Nikity Chruszczowa 31 gru­
dnia 1963 r. w sprawie nie- 
używania siły w sporach gra­
nicznych. W liście do premie- 

pliwości, iż celem przywódców 
Turków cypryjskich jest 
skrajne zaostrzenie konfliktu 
między Turcją a rządem Cy­
pru. (PAP)

III sesja
Soboru Powszechnego

W poniedziałek w Bazylice Św. 
Piotra w Rzymie odbyły się uro­
czystości, związane z rozpoczęciem 
III sesji Soboru Powszechnego. 
Bierze w nim udział około 2.500 
biskupów i innych dostojników 
kościelnych.

W związku z otwarciem sesji, 
Papież Paweł VI wygłosił prze­
mówienie, poświęcone przede 
wszystkim uprawnieniom bisku­
pów.

Właściwe obrady Soboru Po­
wszechnego rozpoczynają się we 
wtorek.

Kardynał Stefan Wyszyński 
przybył wraz z biskupami polski­
mi do Rzymu na III sesję Sobo­
ru. Na dworcu przedstawicieli du­
chowieństwa polskiego powitali: 
radca Stefan Kuźmiński, reprezen 
tujący ambasadę PRL w Rzymie 
oraz przedstawiciel watykańskie­
go sekretariatu stanu, jak również 
inne osoby. (PAP)

Pierwsze krajowe zawody 
straży pożarnych

W Katowicach odbyło się w sobotę uroczyste plenarne 
posiedzenie Zarządu Głównego Związku Ochotniczych Stra­
ży Pożarnych poświęcone ocenie dorobku strażactwa pol­
skiego w XX-leciu Polski Ludowej oraz zadaniom na przy­
szłość. Równocześnie w Zabrzu odbyły się pierwsze krajo­
we zawody pożarnicze.
Z województwa poznań­

skiego w zawodach wzięły 
udział zawodowe straże po­
żarne Poznania i Kalisza oraz 
ochotnicze straże pożarne z 
Głuszyny, pow. Poznań i Dą­
bia pow. Koło. Zawody wyka­
zały wysoką sprawność bojo­
wą naszych straży.

Warto podkreślić, że zawo­
dową strąż pożarna wyjeżdża 
w dzień pó około 30 sęki, od 
chwili zaalarmowania, a w 
nocy po około 60 sek. W tym 
krótkim czasie strażacy mu­
szą ubrać się w umunduro­
wanie ochronne, zjechać po 
ślizgu do garażu, nałożyć 
uzbrojenie osobiste, zająć miej 
sce w samochodzie, a kierów 
ca musi uruchomić silnik sa­
mochodu i wyjechać z gara­
żu. Czas wyjazdu ochotniczych 
straży pożarnych waha się 
w granicach około 10 minut 
od chwili alarmu pożarowego 
(ochotnicy przebywają poza 
strażnicami w pracy lub w 
domu).

Na zawodach w Zabrzu za­
wodowa straż pożarna w Po­
znaniu zdobyła złoty medal, O. 
S. P. w Głuszynie srebny, a 
pozostałe straże — medale 
brązowe.

Na uroczystym posiedzeniu 
plenarnym Zarządu Główne­
go Związku OSP wyróżniono 
odznaczeniami związkowymi 
zasłużonych działaczy pożar­
nictwa ochotniczego w kraju. 
Z woj. poznańskiego najwyż­
szym odznaczeniem związko­
wym „Złotym Znakiem Zwią­
zku” odznaczony został wice­
prezes Zarządu Okręgu Wo­
jewódzkiego Związku OSP 
mgr Leon Kołodziejczak, dy- 

ra rządu radzieckiego Haile 
Selassie stwierdza m. in.:

„W pełni zgadzamy się z te­
zami zawartymi w pańskim orę­
dziu i wszyscy ludzie powinni 
być wdzięczni za pozytywne kro 
ki, jakie zostały podjęte w cią­
gu ostatnich miesięcy. Sumienna 
realizacja tych tez przyniosła­
by nadzwyczaj ważny wkład w 
dzieło pokoju na całym świecie”. 
Szczególne uznanie i pre­

stiż na świecie zdobył^ Etio­
pii i jej cesarzowi) konse­
kwentne stanowisko i /liczne 
wysiłki zmierzające doi poło­
żenia kresu ko^nializntowi w 
Afryce oraz do osiągnięcia 
jedności państw tego konty­
nentu. Poważnym osiągnię­
ciem w tej dziedzinie było 
przygotowanie i zwołanie w 
1963 r. w Addis Abebie kon­
ferencji szefów państw Afry­
ki. Haile Selassie odegrał też 
doniosłą rolę w opracowaniu 
i podpisaniu Karty Jedności 
Afryki. (PAP)

Uroczysta promocja 
oficerska w Poznaniu

Na to niedzielne przedpołudnie dnia 13 września 1964 roku 
dobrze napracowali się podchorążowie Oficerskiej Szkoły 
Wojsk Pancernych im. Stefana Czarnieckiego i Ośrodka 
Szkolenia Wojsk Kwatermistrzowskich im. Mariana Buczka.
Kilkuletni wysiłek przyniósł 

upragnioną chwilę, w której w 
miejsce podchorążackich na­
szywek zjawiły się dwie 
gwiazdki podporucznika. Tak 
jak co roku, na uroczystość 
promocyjną przybyli oficjal­
ni goście, m. in. wiceminister 
obrony narodowej generał 
broni Zygmunt Duszyński, 
gen. bryg. Mikołaj Matwieje- 
wicz, sekretarz KM PZPR w 
Poznaniu — Aleksander An- 
holcer, przewodnicząca Prezy­
dium DRN Poznań - Jeżyce — 
Teresa Andrzejewska. Przy­
były również rodziny promo­
wanych i przyjaciele.

Po dokonaniu uroczystej 
promocji przez gen. broni Z. 
Duszyńskiego odczytano roz­
kaz Marszałka Polski Mariana 
Spychalskiego. W rozkazie 
tym Marszałek Polski wyraził 
przekonanie, że liowopromo- 
wani oficerowie z honorem 
będą wypełniać zadania i nie 
zawiodą nadziei jakie w nich 
pokłada naród. Jednocześnie 
podziękował absolwentom za 
ich wysiłek w nauce i w zdo­
bywaniu wiedzy wojskowej, a 
kadrze szkoły — za trud w 

rektor Oddziału Wojewódz­
kiego PZU w Poznaniu, który 
położył szczególne zasługi w 
organizowaniu strażactwa 
ochotniczego po reaktywowa­
niu Związku po wyzwoleniu, 
był długoletnim prezesem 
Okręgu Poznańskiego, (na)

Olsztyńskie odznaczenie 
dla Eugeniusza Paukszty
Znany poznański literat Euge­

niusz Paukszta otrzymał ostatnio 
Złotą Odznakę „Zasłużony dla 
Warmii i Mazur” nadaną mu 
przez Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej w Olsztynie. To 
zaszczytne wyróżnienie E. Pauk­
szty jest wynikiem jego działal­
ności społecznej i literackiej dla 
tego regionu.

Tematyce związanej z Warmią 
i Mazurami, Eugeniusz Pauksztą 
poświęcił m. in. kilka utworów 
literackich, jak np. znaną powieść 
pt. „Srebrna ławica”, (mi)

A weków 
znowu brak!

Corocznemu zwyczajowi sta 
ło się zadość: popularnych 
weków, niezbędnych do ro­
bienia zimowych zapasów w 
formie konfitur, kompotów, 
czy marmolad — znowu brak.

Przy okazji ktoś obliczył, że 
w okresie ubiegłych 1Ó lat 
dostarczono na rynek 300 mi­
lionów sztuk weków i jeżeli 
nawet przyjąć, że 100 milio­
nów uległo zbiciu, to w go­
spodarstwach domowych ist­
nieje jeszcze 200 milionów 
weków, czyli co najmniej 20 
słojów na jedno gospodar­
stwo. Rachunek — pi razy 
oko. Czyż bowiem można nie 
brać pod uwagę stłuczek, no­
wo zakładanych gospodarstw 
domowych i... lat urodzaju.

Przemysł szklarski i „Ar- 
ged” powinny być na tyle 
operatywne, by w razie zapo­
wiadającego się nadzwyczaj­
nego urodzaju, jak np. w tym 
roku — zwiększyć odpowied­
nio dostawy. Rynek ma bo­
wiem swoje prawa i na to nie 

। ma rady. (API)

Sprostowanie
Z artykułu pt. „Stare czy nowe 

chłodnice?” („Głos” z 10 bm.) 
wypadl przecinek, zniekształca­
jąc sens konkluzji, która powin­
na brzmieć: unowocześnienie 
chłodnic może przynieść 12,35 mi­
lionów zł rocznie.

W informacji pt. „W niedzielę 
Dzień Kolejarza” („Głos” z 9 bm.) 
żakradł się błąd do zdania o zo- 
bowiązaniach kolejarzy. Odpo­
wiednie zdanie powinno brzmieć: 
Poznańscy kolejarze zobowiązali 
się wykonać różne prace wartoś­
ci 20 min. zł, a przekroczyli ten 
plan o 5 min. zł. 

przygotowaniu do służby no­
wych oficerów.

O pięknych tradycjach pol­
skiego żołnierza, o osiągnię­
ciach ludowego Wojska Pol­
skiego w XX-leciu, o naukach 
płynących z września 1939 r. 
mówił w swych wystąpieniach 
gen. Z. Duszyński. W imieniu 
absolwentów serdeczne podzię­
kowanie złożył prymus opusz­
czającego szkołę roku — ppr 
J. Pietkiewicz. Część oficjalną 
podniosłej uroczystości zakoń­
czyła defilada. Po niej wszy­
scy udali się na występy ar­
tystyczne przygotowane przez 
podchorążych, (jk)

Narada w „Stomilu"
Dokończenie ze strony 1 

skie ogumienie jakościowo u- 
stępuje zagranicznemu. Twier 
dzą jednak, iż w ostatnich la­
tach uzyskali poziom śred­
niego standardu europejskie­
go. Ich zdaniem porównywa­
nie opon ze „Stomila” czy 
„Dębicy” do opon takich 
firm jak; „Dunlop” czy „Mi- 
chelin” — nic nie daje. Firmy 
te dysponują bowiem włas­
nymi plantacjami i wytwór­
niami doskonałych kauczu­
ków, własnymi fabrykami 
kordu i surowców chemicz­
nych oraz potężnymi ośrod­
kami badawczymi. Problem 
poprawy jakości polskiego o- 
gumienia musi więc stać się 
problemem nie tylko samego 
„Stomila”, lecz całego przemy­
słu chemicznego, przemysłu 
lekkiego, ciężkiego a także 
handlu zagranicznego i ośrod­
ków naukowo-badawczych.

Zabierając głos I sekretarz 
KW PZfR Jan Szydlak dał 
wyraz swemu zaniepokojeniu 
przebiegiem dyskusji, w któ­
rej zabierała głos przeważnie 
kierownicza kadra . „Stomila” 
oraz goście a szeregowi ro­
botnicy milczeli. Wskazując 
na ujawnione niedomagania 
w przestrzeganiu reżimu tech­
nologicznego oraz w organiza­
cji pracy i w preferującym 
ilość a nie jakość produkcji 
systemie płac, Jan Szydlak 
sugerował potrzebę ponowne­
go przepracowania obu wer­
sji planu pod kątem szersze­
go wykorzystania rezerw we­
wnętrznych „Stomila” oraz 
precyzyjniejszego uzasadnie­
nia wniosków inwestycyj­
nych i kadrowych fabryki.

Kontynuował tę myśl w 
swoim wystąpieniu i punkt po 
punkcie uzasadniał dyrektor 
Zjednoczenia. Samorząd „Sto­
mila” uznał te sugestie za 
słuszno, (pch)

II rok koncertów
Dokończenie ze strony 1 

nież w tym i następnym roku 
będziemy kontynuować nasze 
koncerty. Pragniemy z nimi 
dotrzeć do wszystkich zakąt­
ków województwa.

Ale wróćmy do wczorajsze­
go inauguracyjnego koncertu, 
który odbył się w Damasław­
ku. Był to pierwszy występ 
chłopców po sukcesach odnie­
sionych w Niemieckiej Repu­
blice Demokratycznej.

Licznie zgromadzona publicz 
ność rzęsistymi brawami na­
gradzała małych śpiewaków. 
Wykonali oni utwory kompo­
zytorów polskich i obcych — 
te, które w czasie naszych kon­
certów zdobyły największe 
uznanie publiczności. Przez 
krainę pieśni prowadził pu­
bliczność mgr Wiesław Kiser.

I tym razem.— na 18 z 
kolei koncercie — nie obyło 
się bez „Głosowej” Zgaduj 
Zgaduli XX-lecia. Komplet do 
kawy stał się własnością 
Eugeniusza Nijakowskiego z 
Janowca. Nocna lampka elek­
tryczna — Mariana Nowaka 
z Damasławka, wazon oorce- 
lanowy — Zenona Buszkiewi- 
cza z Damasławka, a piłka 
plażowa 11 letniej Anny Wy­
bieralskiej z Wągrowca.
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiimimmiiiiłimi

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Janusz Marciszewski.



Targi Krajowe po raz 14

Trochę wiosny-»Jesienią«

Rozpoczęła się „Jesień- 
64”, Czytelnik ma pra­
wo zapytać: jakie są 
obecne Targi? Odpo­

wiedzmy krótko słowami 
przeboju Ireny Santor: trochę 
wiosny — „Jesienią”...

Mamy tu na myśli nowe 
pomyślne zjawiska, które 
zrodziły się od poprzednich 
imprez targowych. Wspól­
nym mianownikiem jest bar­
dziej solidny handlowy cha­
rakter .Jesieni” oraz coraz 
powszechniejsza dbałość o 
wykonanie i wzornictwo to­
warów. Bogaci w doświadcze­
nia organizatorzy wyelimino­
wali (jak sądzą — skutecz­
nie) wystawców, pokazują­
cych atrakcyjne wyroby nie 
do sprzedaży. Mimo tej we­
ryfikacji, uczestników targo­
wych jest obecnie 6.000, wię­
cej niż kiedykolwiek. A przy 
tym nie zubożały Targi pod 
względem różnorodności i ja­
kości eksponatów. Dowodzi 
to, że w szybkim tempie rosną 
nasze możliwości wytwórcze 
artykułów konsumpcyjnych.

Oto przemysł odzieżowy — 
zaczynają tu niepodzielnie 
panować nowe tkaniny po­
chodzenia chemicznego: argo­
na, eiana, laminaty. Modny 
lekki krój (np. w ubiorach 
męskich — marynarki bez tra­
dycyjnej podszewki); coraz niż 
sza cena odzieży, dzięki za­
stosowaniu krajowych surow’- 
ców i uprzemysłowieniu kra­
wieckiego rzemiosła.

W obuwiu — zatarła się 
różnica między jakością mo­
delu z .klucza” i ze „spół­
dzielni”. Wzbogacono rodzaj 
obuwia tekstylnego, widać po­
stęp w asortymencie bucików 
dziecięcych i młodzieżowych 
Pretensje mogą mieć tylko 
panowie, pozbawieni nadal 
nowoczesnego obuwia wieczo­
rowego. Bo srebrny medal 
dla jednego takiego modelu 
ze spółdzielni z Nowego Są­
cza — nie czyni wiosny...

Przemysł meblarski skon­
centrował się tym razem nad 
technicznym i problemowym 
dopracowaniem posiadanych 
już wzorów. Taki np. kom­
plet młodzieżowy wystawio­
ny ponownie w innej okładzi­
nie przez spółdzielców z Byd­
goszczy znacznie zyskał na 
wyglądzie. Nowością dla sie­
bie jest pomysł zestawu ku­
chennego projektu Czesława 
Kos macza. Wychodząc z zało­
żenia wielkości pomieszczeń, 
opracował on wieloczynnoś­
ciowy komplet o pojemności 
wszystkich szafek i schowków 
— 15 m sześć., z możliwością 
25 wariantów zestawienia seg 
mentów. A mieści się to 
wszystko na czterech metrach 
kwadratowych! Pomysł ar­
chitekta pobudza do dyskusji 
nad słusznością dotychczaso­
wej idei mebli kuchennych.

Poprawa nastąpiła również 
w zabawkarstwie, zwłaszcza 
w wyrobach z tworzyw sztucz 

nych. Zwracają już uwagę 
skomplikowane zabawki typu 
politechnicznego (np. produk­
cji „Ruchu”, Spółdzielni — 
„Estetyka”, zakładu „Plastic”). 
Widać też pierwsze zabawki 
mechaniczne z Krakowa, wro­
cławskiego „Palartu”, widać 
zabawki dosiadane (np. go- 
kart z Kielc, za 400 zł). Este­
tyczne i różnorodne klocki 
drewniane prezentuje spół­
dzielnia z Cieplic Śląskich. 
Należy jednak do wyjątków.

Poznański „Lumet”, spół­
dzielnia specjalizująca się w 
aparaturze oświetleniowej, 
potwierdziła ostatecznie swo­
ją wyjątkowość na Targach. 
Od wiosny wyrosła ona na 
czołowego producenta nowo­
czesnych lamp. Urzeka dziś 
bogactwem i pomysłowością 
wzorów nie tylko laika ale 
również jury targowego kon­
kursu „Dobre — Ładne — Po­
szukiwane”. Wyróżniło ono 
wyroby „Lumetu” złotym i 
srebrnym medalem oraz 11 
dyplomami.

Gdy mowa o konkursie... 
Nadesłano nań o prawie 400 
propozycji więcej niż na „Wio­
snę”. Przyznano też więcej 
wyróżnień: .9 złotych' meda­
li (w tym 2 dla poznaniaków), 
40 medali srebrnych (3 dla

Oto wspomniana w artykule 
kuchnia projektu Cz. Kosmacza. 
Z lewej u dołu — schowek na 
warzywa, wyżej — wbudowana 
maszynka do krajania chleba, ro­
bot kuchenny, obrotowa półka 
na naczynia, wysuwana stolnica.

nas) oraz 460 dyplomów (49 
dla naszych producentów). 
Wzrost zainteresowania tą im­
prezą u wytwórców można 
wytłumaczyć dużą dbałością 
o nowy wzór i dobrą opinię 
o wyrobie. Znamienne zjawis­
ko. Obiektywna sytuacja — 
częste braki na rynku — nie 
zachęca zbytnio do takich za­
biegów. Fabryka lodówek Za- 
krzów, nasz „Lumet” czy 

Gdańskie Fabryki Mebli mia­
łyby zapewniony zbyt nawet 
gdyby produkowały tylko kil­
ka z tych nowych wzorów. A 
jednak tworzą one bogatą ko­
lekcję bo prócz prawa popy­
tu zaczyna działać na rynku 
— rywalizacja o nowy wzór.

Dochodzimy do sedna nie­
pokojącego problemu powsta­
łego na tle nowych pozytyw­
nych zjawisk targowych. Cho­
dzi właśnie o tę skalę, o sze­
roką popularyzację nowych 
wzorów oraz dobrych 
bieżących wyrobów. Wyrzuce­
nie z Targów atrakcji „na po­
kaz”, pozostawienie tylko te­
go co jest rzeczywiście do 
sprzedaży, pozbawia produ­
centów możliwości pełnych 
porównań swych wyrobów. 
Przysłowiowy „Lubgal” przy­
wozi do Poznania tylko to, 
czego nie sprzedał na lubel­
skiej giełdzie wojewódzkiej, 
a sprzedał tam przede wszyst­
kim najciekawsze, najlepsze 
wyroby dziane. Nie widzi ich 
drugi producent na Targach. 
Stracił przy tym możność in­
nej takiej „przymiarki”, bo 
zabrakło mu Targów Wzornic­
twa. Nic tu nie zmienią za­
pewnienia, że Targi Wzornic­
twa będą w przyszłości orga­
nizowane. One potrzebne są 
już teraz. Potrzebne chociaż­
by w tym celu, aby pokazać 
na konkretnym, udoku­
mentowanym przykła­
dzie, jaki artykuł można 
dobrze produkować z po­
siadanych obecnie — często 
nie najlepszych — surowców 
i odpadów. Nie pokazujemy 
jak robić, ani nie populary­
zujemy uzyskanych stąd o- 
świadczeń. Uzupełnienie Tar­
gów Wzornictwa o te właś­
nie praktyczne rozwiązania 
zaopatrzeniowe, stwarza im

Na 70-lecie urodzin Jarosława 
Iwaszkiewicza wznowiono Jego po­
wieść sprzed 40 laty pt. „Księżyc 
wschodzi”. Miłośnicy pisarstwa 
znakomitego autora „Sławy i 
chwały” z zaciekawieniem wezmą 
zapewne do ręki ten tom pięknie 
wydany przez Czytelnika, str. 234, 
C. 15 Zł.

Pisarze Jugosłowiańscy nie są u 
nas zbyt dobrze znani. Potrzeb­
nym więc przedsięwzięciem było 
wydanie „Antologii noweli jugo­
słowiańskiej”, w której mamy 
okazję poznać utwory 33 autorów, 
w większości zupełnie czytelniko­
wi polskiemu nieznanych. Anto­
logia obejmuje stuletni okres, od 
początków literatury jugosłowiań­
skiej aż po współczesność (m. in. 
są też opowiadania Ivo Andrica, 
laureata Nagrody Nobla). Czytel­
nik, str. 647, c. 55 jsł.

Popularny reportażysta „Prze­
kroju” Roman Burzyński wydał 
nowy tom reportaży, w których 
pokazuje miejsca Wielkiej Pracy 
w naszej ojczyźnie. Świdnik koło 
Lublina, Jelcz koło Wrocławia, 
Poznań (silniki okrętowe w HCP!), 
Turoszów, Tarnobrzeg, Płock — 
oto tylko niektóre z tych miejsc.

Przemysł ciężki pomyślał wresz­
cie o nowych oszczędnych i 
estetycznych typach pieców. Oto 
ciekawy pomysł pieca sfałopal- 
neqo wielkości... taboretu. 
Ogrzewa z powodzeniem po­
mieszczenie pojemności 40 m 

sześciennych.
Fot. (2) — K. Przychodzki

trwałą szansę bytu na Tar­
gach Krajowych — już od za­
raz.

Potrzebę takich organizator­
skich imprez potwierdza z 
innej strony wystawa sprzętu 
sportowo-turystycznego, wy­
kazująca braki zaopatrzenia 
handlu. Pokazane eksponaty 
zagraniczne dowodzą, że na­
szym wytwórcom nie tyle 
brak surowca, co pomysłu. 
Jakaż bowiem inna trudność, 
aby wyprodukować wskazane 
typy kuchenek turystycznych, 
oryginalne walizki na ubra­
nia, walizko-torby, składany 
komplet do siatkówki? Chodzi 
tylko o wzór i sugestie zasto­
sowania surowca. Ale wzory 
i sugestie są tylko częściowe 
i tyczą wybranych branż.

ZBILUT SĘK

Opisane łatwo, ciekawie, ilustro­
wane zdjęciami. WP, str. 267, c. 
18 zł.

Ponadto ukazały się: Edward 
Hołda „Okazja dla spóźnionych” 
(powieść), Iskry, str. 254, c. 18 zł, 
Kortum „Jobsjada” (poemat sa­
tyryczny w tłumaczeniu Marii 
Konopnickiej), Czytelnik, str. 232, 
c. 27 zł, „Ludzie Mazowsza” (re­
portaże i opowiadania) KiW, str. 
352, c. 18 zł, Ernest Bryll „Stu­
dium” (powieść), LSW, str; 175, c. 
13 zł, Wanda Wasilewska „Ziemia 
w jarzmie” (VIII wydanie), KiW, 
str. 273, c. 12 zł, Lesław M. Bar­
telski „Wodorosty” (powieść), Czy­
telnik, str. 218, c. 14 zł, Stanisław 
Pigoń „Miłe życia drobiazgi” 
(szkice literackie). PIW, str. 490, 
c. 40 zł, Joanna Chmielewska 
„Klin” (powieść), Czyt., str. 221, c. 
15 zł, Edmund Niziurski „Salon 
wytrzeźwień” (powieść), Czyt., str. 
263, c. 20 zł, Józef Hen „Krzyż wa­
lecznych” (powieść), str. 345, c. 
18 zł, Edward Kozikowski „Więcej 
prawdy niż plotki” (Wspomnienia 
o pisarzach czasów minionych), 
PIW, str. 457, c. 30 zł, „Z dziejów 
stosunków polsko-niemieckich”, 
Wyd. MON, str. 163, c. 8 zł, Sta­
nisław Grzesiuk „Na marginesie 
życia” (powieść), KiW, str. 227, 
c. 15 zł, Stanisław Hadyna „Na 
podbój kontynentu” (reportaż z 
podróży zespołu „Śląsk”) Iskry, 
str. 415, c. 27 zł, Joseph P. Morray 
„Od Jałty do rozbrojenia”, KiW, 
str. 377, c. 30 zł.

„Jonny“ gra w Operze
N

azwisko Ernesta Kreneka obce było dotąd naszej pu­
bliczności, która prawie nie słyszała o kompozytorze 
opery „Zagraj nam Jonny" — wystawionej właśnie w 
poznańskiej Państwowej Operze. Wiedeński muzyk 

tymczasem od lat z górę 40 działa jako twórca pieśni, kompozy­
cji kameralnych, symfonicznych i operowych. Należał ongi do 
grupy autorów, przejętych hasłami — tak modnej po I wojnie — 
antyromantycznej „nowej rzeczowości" (E. Toch, K. Weill, W. 
Grosz). Wrażliwy na wszelkie nowości Krenek pragnął iść zawsze 
w awangardzie. Z kolei pasjonował się muzyka 12-tonowę (dode- 
kafonia). Całe życie eksperymentował i szukał, jak zresztą więk­
szość kompozytorów współczesnych. Szerszy rozgłos w swoim 
czasie zdobył opera jazzowa „Zagraj nam Jonny", po czym 
o Kreneku gruntownie zapomniano. W muzyce niemieckiej poja­
wiły się talenty większe i szczersze (Hindemith, Orff, Blacher, 
Egk, Gołtfried von Einem). Krenek pisze wprawdzie operę za 
opera, lecz już nie znajduje oddźwięku. Jak informuje polski mu­
zykolog B. Schaffer; „Muzyka ta nie przynależy do żadnego 
określonego kierunku stylistycznego, przeto tym trudniej łrafła 
do publiczności" (książka: „Klasycy dodekafonii”).

Wyżej zacytowane zdanie dobrze pasuje i do „Jonny'ego". 
Krenek pragnął dać w swym utworze pewną syntezę rytmów 
jazzowych i melodyki murzyńskiej. Jako jeden z pierwszych wpro­
wadził na poważną scenę współczesne hotełe, pikantne sepa­
ratki, głupawych policjantów, automobile, dworzec kolejowy, 
kryminalistykę (kradzieże i gwałty). Niestety, muzyka tu tylko ilu­
struje przebieg akcji. Nie żyje samoistnie. Partia orkiesfralna 
brzmi chudo. Soliści śpiewają wiele jałowych i krzykliwych re- 
ciłatiwów (bez szerszej frazy), napisanych dla głosów zbył wy­
soko i niewdzięcznie. Stosunkowo najbaidziej wokalna rolą ob 
darzył Krenek — posłać tytułową, której nawet jeden rzeczywi­
ście piękny, hymnowy „spiritual song" zyskuje sobie gorąca owa­
cję sali. Ale takich „rodzynków" znajdujemy zbyt mało w czasie 
całego wieczoru. Wśród pozbawionei głębszego wyrazu muzyki 
„Jonny'ego" zaledwie kilka momentów oołrafi zainteresować (np. 
bardzo dowcipny tercet policjantów). Oryginalna i szlachetna 
tematyka murzyńska, niestety, nie jest rozprowadzona należycie. 
Ratują wstawki popularno-rozrywkowe, gdy 9-osobo zespół 
jazzowy koncertuje na scenie. Tułai widza częstuję si- równo­
cześnie i tańcem, w zręcznym, parodystycznym układzie C. Drze­
wieckiego (stanowczo zbyt małe próbki!). Spośród 9 obrazów 
najwięcej życia wnosi brawurowa scena „na dworcu”.

Libretto „Jonny’ego" (pomysłu kompozytora) nie można okre­
ślić jako bardzo ciekawe. Śmieszy naiwniutka intryga z pierście­
niem. Wręcz szokuje apoteoza kradzieży skrzypiec przez Murzy­
na. Postać marzycielskiego kompozytora wypada papierowo. 
Śpiewaczka Anita to na odmianę rodzai zhisłeryzowanego dzi- 
wadła. Pretensjonalny wirtuoz Daniello, ograniczona pokojówka 
i nieopanowany w swych odruchach Jonny — dopełniają obrazu.

Zespół solistów Opery Poznańskiej pokonał zwycięsko wyjąt­
kowo niewdzięczne zadanie. Rytmicznie oraz intonacyjnie opera 
Kreneka piętrzy przed artystami problemy skomplikowane, 
zwłaszcza do opanowania pamięciowego. Soczyste głosy przecie 
czołowych poznańskich operowiczów, niestety, nie znajdują w 
„Jonnym" szerszego pola do popisu. Wymieńmy nazwiska przy­
najmniej głównych wykonawców: M. Kouba — Maks, W. Jaku­
bowska — Anita, Wł. Malczewski — wirtuoz, J. Myszkowska — 
pokojówka, H. Łukaszek — impresario, E. Kmiciewicz — Jonny 
(ta ostatnia partia okazała się stosunkowo najudatniei napisana 
przez kompozytora, zrealizowana też została wybornie).

Reżyseria J. Maciejowskiego usiłowała maksymalnie ożywić 
i rozruszać cały spektakl, co udało się szczególnie w obrazach 
zespołowych (dworzec). Krytykowałbym jako przesadnie „usta­
wioną" postać primadonny z banjo czyli Anity, której za wiele 
kazano biegać. Koncepcja reżysersko-inscenizacyjna jest prze­
jaskrawiona. Oczywiście Maciejowski celował na groteskę „opery 
komicznej", co znacznie lepsze rezultaty przyniosło w scenach 
ensemblowych. Miłość Anity i Maksa jednak nie nadaje się do 
parodiowania. Kostiumy S. Sękowskiego podkreślały brzydotę 
mody lat dwudziestych (mężczyźni w kraciałych pumpach, ko­
biety w toaletach z nienaturalnie przedłużona linia talii i fryzura 
a la garconne z epoki Hanki Ordonówny). Niektóre obrazy otrzy­
mały gustowne, stonowane kolorystycznie dekoracje. Natomiast 
nie podobał mi się pretensjonalny lodowiec w otoczeniu śmiesz­
nej laurki obłoków.

Osobno podkreślmy wielki, rzetelny wkład pracy dyr. R. Sata­
nowskiego, który nieprosty part orkiestralny wypracował nader 
sumiennie, precyzyjnie i z właściwym zrozumieniem stylu nie­
mieckiej „nowej rzeczowości". Premierą „Jonny'eqo" dyrekcja 
Opery zapragnęła podtrzymać dotychczasowa repertuarowa linię 
modernizacji gustów wielkopolskiej publiczności operowej. Od­
czytanie partytury Kreneka należy może uważać jako „wielką 
ełiude' dla podciągnięcia muzykalności zwłaszcza zespołu soli­
stów. Skoro opanowali tak karkołomne zadanie, już będzie im 
teraz łatwiejsza realizacja czegokolwiek. Wiek XX przyniósł tym­
czasem w dziedzinie operowej pozycje na pewno bardziej godne 
pokazania i cenniejsze, na przykład „Dziecko i czary" Ravela, 
„Mateusza malarza" Hindemiłha lub „Petera Grimesa” Briłfena 
Warto i je pokazać. Zaś tematykę murzyńska znacznie oryginal­
niej od „Jonny’eqo” rozwija Gershwin w „Poroy i Bess". Zatem 
czekamy niecierpliwie na najwybitniejsze ojczyste i zagraniczne 
opery, bo przecież sztuka dla szerokich mas może być równo­
cześnie wielką sztuką.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI
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W przemówieniu wygłoszo­
nym z okazji 25 rocznicy 
wybuchu II wojny świato­
wej kanclerz Erhard stwier 

dził między innymi: „Nie może być 
trzeciej wojny światowej. Oznacza­
łaby ona katastrofę dla całej ludz­
kości”.

Należałoby z uznaniem powitać to 
oświadczenie kanclerza federalnego, 
gdyby nie było ono głęboko sprzecz­
ne z rzeczywistą polityką tego rzą­
du, na którego czele stoi kanclerz 
Erhard. W czym kanclerz NRF wi­
dzi dowód pokojowego charakteru 
polityki zachodnioniemieckiej? Oto 
ten dowód: „Podporządkowaliśmy 
naszą Bundeswehrę komendzie 
NATO i w obronie naszego kraju 
oraz Europy w pełni zintegrowaliś­
my się z wielkimi demokracjami, to 
znaczy związaliśmy się z nimi nie­
rozerwalnie. Jest to równocześnie 
najlepszy dowód na to, że twierdze­
nie o niemieckim „rewanżyzmie” 
jest złośliwą agitacją”.

Jest to argument stale powtarza­
ny przez rząd NRF i równie stale 
i z pełnym uzasadnieniem kwestio­
nowany przez nas i wszystkie pań­
stwa socjalistyczne. Coraz częściej 
budzi on także wątpliwości na Za­
chodzie.

Istota rzeczy polega bowiem na

Słowa bez pokrycia
Dlaczego zintegrowała się z Zachodem ?

tym, w jakim celu Niemiecka Re­
publika Federalna zintegrowała się 
z Zachodem? Czy uczyniła to w in­
teresie odprężenia międzynarodowe­
go, w interesie pokoju? Czy też 
uczyniła to po to, aby wykorzystu­
jąc swoją pozycję w NATO, wpły­
wać na politykę całego Zachodu w 
kierunku zaognienia stosunków 
międzynarodowych, w kierunku zi­
mnej wojny z zawartym w niej ry­
zykiem gorącej wojny?

Analiza polityki, jaką NRF pro­
wadzi od 15 lat swego istnienia, nie 
pozostawia żadnych wątpliwości co 
do tego, że niestety właśnie ten dru­
gi cel przyświeca rządowi zachod- 
nioniemieckiemu.

Fakty dotyczące stosunku rządu 
NRF do wszelkich propozycji i ten­
dencji odprężeniowych, nawet tych, 
które przejawiają się także na Za­
chodzie, są powszechnie znane i nie 
trzeba ich tu powtarzać.

Weźmy np. sprawę wielostronnych 
sił atomowych. Cała ta konceocja 
stanowi nieobliczalnie lekkomyślne 

ustępstwo USA wobec stałych naci­
sków NRF, zmierzających do tego, 
aby uzyskała ona dostęp do tej sfery 
polityki i dowodzenia, w której de­
cyduje się sprawa użycia broni ato­
mowej. Także na Zachodzie koncep­
cja ta nie tylko nie budzi entuzjaz­
mu, ale wprost przeciwnie — wy­
raźne sprzeciwy i to właśnie z u- 
wagi na rolę, jaką miałyby w niej 
odegrać Niemcy Zachodnie. Gorą­
cym zwolennikiem i szermierzem 
tej koncepcji jest natomiast Nie­
miecka Republika Federalna.

Niedawno z nowym poparciem dla 
tej koncepcji wystąpiła tak autory­
tatywna postać zachodnioniemiecka, 
jak gen. Hans Speidel, organizator 
Bundeswehry i do niedawna dowód­
ca sił lądowych NATO w Europie 
środkowej. W artykule opublikowa­
nym na łamach „Christ und Welt” 
(nr 35 z 28. 8. 64 r.) po zwykłych już 
u polityków zachodnioniemieckich 
ostrzeżeniach przed „przedwczes­
nym mówieniu o odprężeniu” 
stwierdza on:

„Siły wielostronne mają prowadzić do 
umocnieni^ spoistości sojuszu, do silniej­
szej integracji sojuszników i stworzyć 
uspokajające poczucie ściślejszego po­
wiązania z amerykańską bronią nukle­
arną... Z wojskowego i sojuszniczo-poli- 
tycznego punktu widzenia stanowią one 
nieodzowną dodatkową gwarancję bez­
pieczeństwa dla Europy...”

Gen Speidel ma w zanadrzu tak­
że inne postulaty jak np.: „oddanie 
do dyspozycji dowódcy NATO w 
Europie zarówmo ruchomych, stacjo­
nujących na lądzie (MRBM) jak i 
morskich rakiet dla zwalczania wro­
ga w strefie operacyjnej (MLF); 
uregulowanie z punktu widzenia ce­
lowości kwestii uprawnień do za­
stosowania broni atomowej we­
wnątrz NATO i poza NATO; liczeb­
ne i materiałowe wzmocnienie sił 
lądowych w Europie zachodniej oraz 
ich bezpośrednie wsparcie przez od- 
powiednie siły lotnicze...”

Nie są to prywatne pomysły gen. 
Speidla. Wyrażają one oficjalną po­
litykę NRF w NATO. Niektóre z 
nich żywo przypominają tezy repre­
zentowane przez senatora Goldwa- 
tera. Kapdtalne jest owo sformuło­
wanie Speidla o „uspokajającym po­
czuciu ściślejszego powiązania z 
amerykańską bronią nuklearną”. To, 
czemu gen. Speidel przypisuje tak 
„uspokajające” działanie, budzi tym­

czasem żywy niepokój na całym 
świecie.

Czy taka polityka integracji — a 
powtarzamy: jest to polityka rządu 
NRF — służy sprawie pokoju? Nie­
trudno zrozumieć wewnętrzną logi­
kę tej polityki: w coraz większym 
stopniu podporządkować broń ato­
mową dowództwu NATO w Europie, 
równocześnie zwiększać stale rolę 
NRF w NATO i jego europejskim 
dowództwie i w ten sposób oddać w 
ręce polityków i wojskowych za­
chodnioniemieckich drugą parę klu­
czy do atomowej puszki Pandory.

Nic dziwnego, że przy sposobno­
ści gen. Speidel — znowu w pełnej 
zgodności z oficjalną polityką NRF 
— formułuje np. takie poglądy:

„Tak np. realizacja lansowanych przez 
Moskwę planów odprężeniowych dla 
obszaru środkowoeuropejskiego, w szcze­
gólności planu Gomułki, spowodowałaby 
w sposób nieunikniony uznanie de facto 
strefy (NRD — przyp. aut.), fakt ujem­
ny, na który Zachód nie może się zgo­
dzić...”

Kanclerz Erhard nie może mieć 
pretensji o to, że — dopóki NRF pro 
wadzi taką politykę — jego skąd­
inąd pięknie brzmiące deklaracje 
pokojowe dla krajów socjal stycz- 
nych — i nie tylko dla nich — pozo­
staną słowami bez pokrycia.

JÓZEF LUBOJAŃSKI



Rekordowa frekwencja na wyścigach kartingowych „Głosu* i A W

Puchary dla Gliba i Krotoskiego

Specjalistyczne Usługi Techniczne 
w zakresie 

energetyki przemysłowej ,ak:
Nie może być już żadnych wątpliwości, że tradycyjna impreza 

kartingowa organizowana dorocznie przez Automobilklub Wielko­
polski i redakcję „Głosu Wielkopolskiego” zdobyła sobie ogromną 
popularność w Poznaniu. Wyrazem tego jest rekordowa liczba wi­
dzów, którzy zwartym kordonem otoczyli trasę niedzielnych wy­
ścigów pucharowych. Emocji było co niemiara. Zacięta walka mię­
dzy czołowymi kartingowcami krajowymi a najsilniejszym punk­
tem ekipy wielkopolskiej Kazimierzem Krotoskim trwała dosłow­
nie do ostatniego okrążenia.

Wyścig o puchary ufundowane 
przez AW i „Głos Wielkopolski” 
poprzedziły dwa biegi eliminacyj­
ne. Ź pierwszego zwycięsko wy­
szedł radomianin Bogdan Prokop 
przed doskonale jadącym Jerzym 
Siemińskim z poznańskiego AZS 
i Jerzym Gruszczyńskim z AP 
Warszawa. Zwycięzcą drugiego 
biegu był także radomianin Lud­
wik Glib przed Janem Podkowiń- 
skim z AP Warszawa i Kazimie­
rzem Krotoskim, AW.

Po raz drugi z rzędu puchar 
„Głosu Wielkopolskiego'' dla 
najlepszego zawodnika z nasze­
go województwa zdobył Kazi­

mierz Krotoski z AW.

Walka była niezwykle zacięta. 
Zbyt późne hamowanie i jazda 
po plecach Zydorowicza skoń­
czyła się dla Rozalika z zielono­
górskiego Zastalu wysypkę i 

wycofaniem z wyścigu.
Fot. (3) — K. Przychodzki

Oczekiwany z wielkim zainte­
resowaniem pierwszy start Kro­
toskiego na karcie z silnikiem 
MZ-125 zawiódł wszystkich i sa­
mego kierowcę. Fachowcy mó­
wią, że maszyna była „przetaso­
wana”. Silnik uzyskiwał wysokie 
obroty na prostych, dławiąc się 
na zakrętach wymagających ha­
mowania niemal do zera. Wyko­
rzystywali to skrzętnie i z powo­
dzeniem najgroźniejsi konkuren­
ci poznaniaka.

Do biegu finałowego Krotoski 
wystartował z dużym opóźnieniem. 
Wprawdzie w połowie dystansu 
odrobił wiele, zajmując drugą po­
zycję za prowadzącym Glibem, ale 
chimeryczny silnik pod koniec wy 
ścigu niemal odmówił posłuszeń­
stwa, w rezultacife czego Krotoski 
spadł na 4 pozycję. Wyścig fina­
łowy wygrał, zdobywając równo­
cześnie Puchar AW, Ludwik Glib 
z AP Radom przed kolegą klubo­
wym Bogdanem Prokopem, Je­
rzym Gruszczyńskim z AP War­
szawa. Czwarte miejsce zajął Ka­
zimierz Krotoski z AW Poznań i 
jako najlepszy Wielkopolanin zdo 
był puchar redakcji „Głosu Wiel­
kopolskiego. Piąty był aktualny 
mistrz Polski Bernard Szymański 
z AP Warszawa (we wszystkich 
biegach jechał przeciętnie), 6) Ry­
szard Zydorowicz z A W Poznań, 
del. Ostrów. Zwycięzca biegu fi­
nałowego L. Glib zaraz po zakoń­
czeniu wyścigu otrzymał piękny 
wieniec laurowy i serdecznie po­
zdrawiany przez publiczność wy­
konał rundę honorową.

Zawodnicy, którzy nie zdołali 
zakwalifikować się do finału u- 
czestniczyli w wyścigu pociesze­
nia. Wygrał St. Grajek ze Zjedno­
czonych Września. Drugie i trze­
cie miejsca zajęli bracia Rybar- 
czykowie Lechosław i Tadeusz ze 
Stomila, a 4 był Wojciech Mi­
chalski z AZS Poznań.

Rewanżem za finał było kryte­
rium asów. Początkowo zanosiło 
się na to, że będzie on tylko po­
wtórzeniem wyścigu finałowego. 
Para radomska dała pokaz jazdy 
zespołowej mądrej taktycznie, a 
silniki grały jak zegarki. Pościg 
Krotoskiego nie przynosił rezul­
tatu. Dopiero w 12 okrążeniu Glib 
przepłacił chwile nieuwagi na wi­
rażu wypadnięciem z toru i stratą 
kilkudziesięciu metrów, a Prokop 
zerwał łańcuch w przedostatnim 
okrążeniu. Huragan oklasków i 
okrzyków zerwał się, kiedy Kro­
toski jako pierwszy przejeżdżał 
linię mety.

Poza bardzo nielicznymi przy­
padkami publiczność zachowała 
się wzorowo. Słowa uznania kie­
rujemy pod adresem funkcjonariu

szy MO, oraz wszystkich organiza­
torów, którzy przyczynili się do 
sprawnego przeprowadzenia tej 
miłej imprezy. Nowa trasa zdała 
egzamin praktyczny. Fachowo i 
wyczerpująco informował publicz­
ność o wyścigach i kartingu w 
ogóle tradycyjny spiker wszyst­
kich dotychczasowych wyścigów 
„Głosu” i AW — Michał Nowa­
kowską.

Wieczorem w lokalu AW 
odbyła się uroczystość ogło­
szenia wyników przez sędziego 
głównego Antoniego Kuczprę. Ko­
mandor wyśęigów Edward Krą- 
wicz oraz prezes AW Roman Mi­
lewski wręczyli zawodnikom na­
grody rzeczowe. Wszyscy uczest­
nicy opuszczając Poznań przeka­
zywali za naszym pośrednictwem 
sęrdeczne podziękowania dla pu­
bliczności i prosili, by nie za­
pomnieć o nich w przyszłym roku.

BOGDAN DOHNKE

Zwycięstwo nad 
wicemistrzem świata

Pięknym sukcesem naszych pił­
karzy zakończyło się międzypań­
stwowe spotkanie z CSRS na sta­
dionie X-lecia W Warszawie. Wy­
grali Polacy 2:1 (1:1). Bramki dla 
naszych bąrw zdobył Pohl, dla 
Czechosłowacji Masek.

Piłkarscy juniorzy CSRS poko­
nali w Pradze polski zespół 2:1 
(1:1), a w Brnie piłkarską, olim­
pijska reprezentacja Czechosło­
wacji pokonała naszą drużynę 
„B” 3:1 (1:1).

> naprawy, konserwacje i regulacje aparatury pomiarowo - kontrolnej 
(przepływomierze, wskaźniki temperatury, rejestratory, regulatory, ter­
mostaty laboratoryjne, analizatory spalin, manometry kontrolne itp,);

• chemiczne czyszczenie z osadu kamienia kotłów parowych i innych urzą­
dzeń ogrzewczych i wymienników ciepła (suszarnie, obiegi c. o., myjnie, 
skraplacze, bojlery itp.);

£ pomiary cieplne urządzeń energetycznych (kotły parowe, wyparki, auto­
klawy) wraz z opracowaniem bilansów i wniosków eksploatacyjnych;

* pomiary rozruchowe i okresowe instalacji i urządzeń elektrycznych 
(badanie stanu izolacji instalacji i urządzeń, badanie uziemień i sku­
teczności zerowania, regulacja aparatury zabezpieczającej, analizy ob­
ciążeń sieci i odbiorników i inne).

WYKONUJE:

Spółdzielnia Pracy „Techniczna Obsługa Produkcji"
W POZNANIU, ulica 27 Grudnia nr 19 • Telefon nr 522-30, wagi. 89-56.

NA ŻYCZENIE DELEGUJEMY FACHOWCÓW W CELU UDZIELENIA 
DORADZTWA I DOKONANIA OGÓLNEJ EKSPERTYZY POSZCZE­
GÓLNYCH W/W PROBLEMÓW ENERGETYCZNYCH.

K5668

Praca

Uczniów stolarskich przyj 
mie ‘Powelski. Poznań, ul. 
Dąbrowskiego 88. 31354g
Farbiarza do farbowania 
stylonu poszukuje prywat 
na pracownia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 31518g.

OGCOSZENIA DROBNE
Dyrekcja Szkolenia Eko-
nomicznego Polskiego

Olimpijska iorma lekkoatletów 

Druzgocące zwycięstwo 
nad NRF

122:89 — takiego zwycięstwa nad 
reprezentacją lekkoatletyczną NRF 
przygotowującą się bardzo solidnie 
do występów na Olimpiadzie nie 
spodziewali się nawet najwięksi 
optymiści. Nasi reprezentanci dali 
pokaz wspaniałej walki i dowiedli, 
że plan przygotowań opracowany 
przez naszych trenerów zasługuje 
na zaufanie. Trudno na podsta­
wie tego wyniku przesądzać spra­
wę, gdyż o wynikach w Tokio de­
cydować będzie znacznie więcej 
czynników niż podczas ostatniego 
spotkania z Niemcami, ale po­
twierdzanie kilkakrotne tych sa­
mych rezultatów, jest dowodem 
ustabilizowanej formy z tenden­
cją do malej zwyżki u większości 
naszych reprezentantów.

W niedzielę padły trzy nowe 
rekordy Polski. Dwa z nich uzys­
kano w bardzo trudnych dyscypli­
nach, jakimi są sztafety. Nasi 
400-metrowcy pod wodzą fenome­
nalnie biegającego Andrzeja Ba- 
deńskiego ustanowili rekordo­
wy rezultat wynikiem 3.06,0, a 
„setkarze” przebiegli dystans w 
39,4. Autorem trzeciego rekordu 
jest Gierajewski w biegu na 400 
m ppł. — 51,1.

Przyjmę pomocnika o- 
grodniczego zaraz. Bene­
dykt Machowicz. Poznań, 
18, ul. Zielarska 15, o- 
grodnictwo. Tramwajem 
do końca ul. Grunwaldz-
kiej. 32474g
Pcmoc domowa z goto­
waniem dochodząca na 
8 godzin dziennie po­
trzebna. Al. Marcinkow­
skiego 16, parter, lewo. 

31673g
Leżnia przyjmę. Stolar­
nia, Przepióra, Wawrzy-
niaka 15. 31688g
Pomoc domowa potrzeb­
na. Poznań, ul. 23 Lute-
go 11 m. 9. 31703g
Ucznia od lat 16 przyj­
mę. „Oprawa obrazów”, 
AU Marcinkowskiego 19.

------- ------------ ------ 3U32g.

Ludwik Glib z AP Radom, zwycięzca biegu finałowego demon­
strował zadziwiającą płynność jazdy i doskonałe przygotowanie 

pojazdu.

Niedziela
O Olimpijska reprezentacja Pol 

ski w siatkówce kobiet wygrała 
międzynarodowy turniej w Kon­
stancy, przed Rumunią, CSRS i 
NRD.

OWI lidze hokeja na trawie u- 
zyskano następujące wyniki Spar­
ta Gniezno — Warta 3:2, Sparta — 
Polonia Środa 7:0, Warta — Lech 
5:1, Lech — Polonia Środa 2:1, 
Grunwald — LKS Rogowo 5:0, 
Grunwald — Stella 2:0, Stella — 
Semafor 1:1, Semafor — LKS Ro­
gowo 2:4, Siemianowiczanka —

Z boisk lekkoatletycznych
Podczas zawodów lekkoatletycz­

nych w Hawanie, Figuerola prze­
biegł 100 m w 10,2, a Cobian u- 
zyskała na tym samym dystansie 
11,7.

Międzypaństwowe spotkanie lek­
koatletyczne Finlandia — Szwecja 
zakończyło się zwycięstwem Fi­
nów 210,5:199,5.

W Bukareszcie zakończyły się 
igrzyska bałkańskie w lekkoatle­
tyce. W ostatnim dniu zawodów 
Balas skoczyła wzwyż 1,85.

W klasyfikacji drużynowej zwy­
ciężyła Rumunia — 172 pkt. przed 
Bułgarią i Jugosławią — po 131 
pkt. W konkurencji kobiet trium­
fowały także Rumunki — 99 pkt. 
przed Jugosławią — 83 pkt. i Buł­
garią — 76 pkt.

sportowa
AZS Katowice 1:1, Siemianowi­
czanka — Rzemieślnik 4:0, Rze­
mieślnik — Piast Gliwice 2:1, 
AZS — Piast 2:2. W tabeli prowa­
dzi Sparta.

• Na budapeszteńskim KIS 
stadionie zakończyły się IX mi­
strzostwa Europy w koszykówce 
kobiet. Oto końcowa klasyfikacja 
drużyn: 1) ZSRR, 2) Bułgaria, 3) 
CSRS, 4) Rumunia, 5) Polska, 6) 
NRD, 7) Jugosławia, 8) Węgry, 9) 
Włochy, 10) Francja.

• Podczas zawodów lekkoatle­
tycznych w Kijowie Klim usta­
nowił nowy rekord ZSRR w rzu­
cie młotem — 69,67. W pchnięciu 
kulą kobiet Tamara Press uzy­
skała nejlepszy w tym roku wy­
nik na świecie — 18,26. Rzut oszcze 
pem wygrał Łusis — 81,36, a w 
skoku wzwyż Brumel uzyskał 2,17.

• W międzynarodowym turnie­
ju koszykówki mężczyzn w Poz­
naniu zwyciężył Śląsk Wrocław 
przed Lechem Poznań, węgierskim 
zespołem VSK Pecs oraz AZS 
Poznań. W meczu finałowym 
Śląsk Wrocław pokonał Lecha 
Poznań 66:53 (35:26), a w spotkaniu 
o trzecie miejsce VSK Pecs poko­
nał AZS Poznań 63:56.
• Międzypaństwowe spotkanie 

pływackie Węgry — Francja za­
kończyło się zwycięstwem repre­
zentantów Węgier 126:97. Na 1500 
dow. Węgier Katona ustanowił 
nowy rekord Europy — 17,27,0.

(b—PAP)

Rekord świata 
polskich sprinterek

Międzypaństwowe spotkanie lek­
koatletyczne reprezentacji kobie­
cych Polska — NRF w Łodzi nie 
przyniosło niestety zwycięstwa 
naszym paniom. Przegrały 62:66. 
Jeden wynik obiegnie natomiast 
świat. Jest nim rezultat uzyska­
ny przez sztafetę 4X100 m w skła­
dzie Piątkowska, Kirszenstein, 
Górecka, Kłobukowska. Czas 44,2 
jest nowym rekordem świata i 
zapowiedzią medalowego startu w 
T^kio. (b)

Piłka nożna
in LIGA

Zjednoczeni — Polonia P. 0:1
Sokół Piła — Olimpia 
Calisia — KKS Kępno 
Vitcovia — Włókniarz 
Górnik — Dyskobolia

Koło 3:2
2:3 
1:2
4:2

TABELA
1. Grunwald 5 9 3:3
2. Olimpia 4 8 16:2
3. Polonia Poznań 7 8 16:11
4. Warta 5 7 13:3
5. Zjednoczeni 7 7 11:7
6. Górnik Konin 7 7 18:15
7. Dyskobolia 7 7 12:24
8. Lech 4 6 15:4
9. Calisia 5 « 11:7

10. KKS Kępno 7 6 13:12
11. Energetyk 6 5 7:11
12. Włókniarz Turek C 5 4:12
13. Vitcovia C 4 9:10
14. Sokół Piła 7 3 9:25
15. Olimpia Koło 7 2 9:20

A KLASA
Polonia Ch. — Luboński KS 4:2
Sparta Szam. — Stella Gn• 0:1
Polonia N. T. __  Victoria Jar. 4:1
Korona Buków. — RKKS 4:0
Kania Gostyń — Polonia Ł. 2:1

Towarzystwa Ekonomicz­
nego w Poznaniu, ul. Sie­
miradzkiego 11/3, tel (tel. 
665-91), przyjmuje zapi­
sy na prowadzone kursy: 
ogólno-ekonomiczny, e- 
konomik szczegółowych: 
budownictwa i inwesty­
cji, finansów, handlu, 
przemysłu, rolnictwa, 
transportu, usług, ubez­
pieczeń majątkowych i 
osobowych oraz w zakre­
sie kompleksowej ana­
lizy działalności gospo­
darczej przedsiębiorstw.

K5882

, Kupno
Kupię dobre pianino. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31675g

Sprzedam motocykle — 
„Jawa 250”, .Pannonia”, 
Dąbrowskiego 117 m. 8.

 32102g
Sprzedam samochód — 
„Ford-Eifel” dobrym sta­
nie. Września, Armii 
Czerwonej 5/5. 16918p
Junak z przyczepą i ga­
rażem metalowym, stan 
idealny zamienię na sa­
mochód. Poznań, Osiedle 
Świerczewskiego, Modra 
5 m. 5, od godz. 13. 32337g
Wartburg . Combi 1000 z 
radiem sprzedam. Par­
king, Al. Marcinkowskie­
go lub tel. 89-33 od godz.
16. 31676g
Sprzedam motocykl Jawa 
250. Poznań, Samuela En-
gla 22 m. 31690g
Warszawę po kapitalnym 
remoncie, nowe ogumie-

Akordeon 48 lub 80-ba- | nie 15, zamienię na ma­
sowy kupię. Oferty Biu-1 łolitrażowy, może być do 
ro Ogłoszeń, Grunwaldz- remontu lub sprzedam, 
ka 19 dla 31734g. |Tel. 98-88. 31706g

Przyjmę uczniów murar­
skich — zgłoszenia na ro­
bocie. Plac Wielkopolski 
nr 4, przy garażach w 
podwórzu. 31737g
Pomoc domowaOna stałe,
względnie dochodząca
potrzebna zaraz. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 31742g.
Pomoc domowa z goto­
waniem potrzebna. Osób 
ny pokoik. Zgłoszenia 
od godz. 12 — Grodziska
nr 26 m. 3.

NauKa

31751g

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurków- 
na, Poznań, Al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

32188g
Udzielam lekcji gry na 
akordeonie metodą no­
woczesną, także w domu 
ucznia. Dąbrowskiego 41 
m. 6, lub tel. 634-42.

31712g
Korespondencyjne lekcje
języków obcych, 
mac je: Warszawa 
68.

Infor-
1, skr.

K5807
Kursy księgowości: pod­
stawowej (z maszynop'T 
saniem i obsługa maszyn 
biurowych), przemysło­
wej i handlowej — sta­
cjonarne i zaoczne (ko­
respondencyjne) — orga­
nizuje Oddział Poznań­
ski Stowarzyszenia Księ­
gowych. Informacje: Po­
znań, ulica Marchlewskie­
go 146/150 (Wyższa Szko­
ła Ekonomiczna), pokój 
32, w godz. od 13—17, oraz 
pisemne: Poznań 4, skryt­
ka oocźtowa 1111. K5542
Związek Nauczycielstwa 
Polskiego Ośrodek Usług 
Pedagogicznych w Pozna­
niu organizuje od wrześ­
nia 1964 r. —. roczne kur­
sy utrwalania wiedzy z 
uwzględnieniem biurowo­
ści i maszynopisania dla 
młodzieży po szkole pod­
stawowej. Zapisy na kur 
sy przyjmuję sekretariat 
Ośrodka w Poznaniu, Ul. 
Marszałkowska 40 (Tech­
nikum Ekonomiczne), co­
dziennie w godzinach od 
10—15 (we wtorki i piątki 
od godz. 10—17). K5833
Zakład Doskonalenia Za­
wodowego w Poznaniu 
organizuje kursy kreśleń 
technicznych budowla­
nych i mechanicznych. 
Zebranie informacyjne 
dla kandydatów na po­
wyższe kursy odbędzie 
się w środę, dnia 16 
trześnia br. o godz. 18 

/w) gmachu zakładu — Po­
znań, Ul. Kościusfeki nr 57 
— sala nr 9. Sekretariat 
Zakładu czynny w godzi­
nach od 8—20 — udziela 
informacji i przyjmuje 
dalsze zgłoszenia na kur-
sy. K5856

___ POZNAŃSKIE POWIATOWE 
ZAKŁADY PRZEMYSŁU TERENOWEGO

w Swarzędzu, ul. Armii Czerwonej 8

poza produkcją

ŚWIADCZĄ USŁUGI w zakresie:
♦ wszelkich napraw wchodzących w zakres 

wulkanizacji opon i dętek wszelkich 
rozmiarów —
ZAKŁAD PRZY UL. DWORCOWEJ 1;

♦ szklarstwa budowlanego i meblowego 
oraz szlifowania —
ZAKŁAD PRZY RYNKU 35;

♦ wszelkich prac wchodzących w zakres 
stolarki meblowej i budowlanej —
ZAKŁAD PRZY UL. NOWY ŚWIAT 10-

________________________ K5793

. Sprzedaż
Tokarnię małą do metali 
w użyciu domowym sprze 
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
32319g.
Sprzedam pianino kon­
certowe w bardzo do­
brym stanie. Poznań, 
Marchlewskiego 54 m. 7. 
 32193g 
Sprzedam barak mie­
szkalny, garaż na dwa 
samochody. Swierczew- 
skiego 167 dz. 32. 31559g
Wózek dziecięcy cerato­
wy sprzedam tanio. Wro­
cławska 21 m. 5. 31652g
Sprzedam cegłę pełną, 
znormalizowaną oraz że­
lazo (dźwigary) z roz-
tiórki. Kierownictwo
Nowe Czaple pow. Żary 
k/Żagania. F. Kaźmier- 
czak.____________ 31666g
Sprzedam pianino krzy­
żowe, płyta metalowa. 
Tel. 437-37.31670g
Truskawki 
eksportowe

sadzonki 
najnowsze

odmiany wielkoowocowe, 
każdą ilość sprzedam. Ja­
błońska, Baranowo, pocz­
ta Przeźmirowo, tel. 29,
pow. Poznań. 31691g
Sprzedam dachówkę z 
rozbiórki oraz piec pie­
karniczy rurkowy. Kucz, 
Poznań, Obornicka 163. 
____________________ 31701g
Sprzedam tanio tapczan 
jednoosobowy, nocne sto­
liki, maszynę do szycia. 
Kossaka 12 m. 8. 31741g
Wózek głęboki dziecięcy 
sprzedam (600 z). Slo- 
waćkiego 35 m. 12. 31743g

Samochody

Motocykl WSK — 125 ccm, 
przebieg 8000 km, cena 
4200 zł, tel. 13-51 godz. 
13—15. 31613g
Sprzedam samochód Ifa 8, 
Łusiak, Poznań, Główna 
31 w podwórzu. 32274g

Skuter Osa 175 tanio 
sprzedam. Dzierżyńskie­
go 39 m. 3 po godz. 16.

31692g
Samochód osobowy star­
szy typ tanio sprzedam. 
Informacje tel. 18-05 do 
godz. 15.31727g 
Sprzedam „Octayię S&- 
per” rok produkcji 1960,
tel. 15-35. 31736g

Nieruchomości
Sprzedam gospodarstwo 
8 ha wraz zabudowania­
mi. (Szkoła, poczta, skup 
żywca, zboża, oraz auto­
bus na miejscu). Wale­
rian Smaruj, Gościeszyn, 
pow. Żnin, woj. poznań-
skie. 16398p
Sprzedam willę jednoro­
dzinną wolną zaraz. Ce­
na wraz z długiem ban­
kowym 550.000 zł. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31667g
Parcelę uzbrojoną 2.842 
m! w Przeźmirowie tanio 
sprzedam. Zgłoszenia Po-
znań Wilda, ul. Dą-
brówki 15 m. 1 od godz.
16—18. 32301g
Oddam domek jednoro­
dzinny z ogrodem zadrze 
wionym, morgą ziemi za 
mieszkanie wyłączone. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31698g
Dom dwa obszerne po­
koje, kuchnia, ogród, An- 
toninek, autobus pod­
miejski 150.000. Ogrodnic­
two dobrze zaprowadzo­
ne, pięćhektarowe, trzy 
obszerne szklarnie ogrze­
wane, 150 okien inspekto­
wych. Dom pięciopoko-
jowy, łazienka, 
zelektryfikowane, 
Poznania, 400.000

garaż, 
blisko 
wpła-

ty 300.000. Gospodarstwo 
13 hektarów pszennej zie­
mi, hektar łąki, dom sze­
ściopokojowy, obszerny­
mi zabudowaniami, zelek 
tryfikowane, inwenta­
rzem żywym, martwym 
250.000. Sprzeda Nowak, 
Poznań, Wyspiańskiego 
16. 32558g

Wille — wolnostojące wy 
łączone w Poznaniu. Do­
my — bliźniacze, nowo­
czesnej budowy z ogro­
dami. Domki — jedno­
rodzinne z ogrodami w 
Poznaniu i przedmieściu. 
Gospodarstwa — miejskie- 
wiejskie oraz parcele bu­
dowlane, ogrodnicze po­
leca do kupna i przyj- 
piuje nowe zlecenia do 
sprzedaży. Adamski, Po­
znań, Małeckiego 21, m. 
9. Tel. 612-01 wewn. 346.
Puszczykówko! Domek 
jednorodzinny 2 pokoje, 
kuchnia, siła, garaż, 
ogród 2400 m!, pięknie
zadrzewiony sprzedam, 
cena 190.000 zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 lub telefon 
89-33 po godz. 16, 31677g
Sprzedam pilnie połowę 
domu bliźniaczego w bu­
dowie przy tramwaju. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 31695g
Działkę pow. 904 m! przy 
ul. Uradzkiej sprzedam 
tanio. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31704g.____________________  
Sprzedam działki pod 
budowę domków jedno­
rodzinnych w Chodzieży. 
Teski, Poznań, Głogow­
ska 36 m. 21._______ 31705g
Sprzedam ogród zadrze­
wiony 2500 metrów kwa­
dratowych, studnia, szo­
pa, pokój, kuchnia — ca­
łość wolna. Komunikacja 
miejska granica Pozna­
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31707g,____________________  
Sprzedam xh willi wy­
łączonej, wolnej, obok 
Ostroroga, Włodkowica 
16 m. 1.____________ 3l719g
Sprzedam domek jedno­
rodzinny w budowie 
(parter w stanie suro­
wym) Poznań - Swier- 
czewo, ul. Kolskiego 14. 
____________________ 31729g 
Zamienię domek jedno­
rodzinny w Chodzieży, 
Młyńska 28 na podobne 
w Poznaniu ewent. z do- 
płatą. 31740g 
Sprzedam parcele, pra­
wem budowy blisko tram 
waju. Osiedle Warszaw­
skie. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31746g.____________________  
Spiesznie kupię domek 
wyłączony, wygody (do­
bra komunikacja), wy­
czerpujące oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 31762g.
Sprzedam działkę budo­
wlaną, zadrzewioną 2000 
m! w Przeźmirowie — 
narożnik Folwarcznej i 
Wiosny Ludów. Wiado­
mość: Czechosłowacka
161, Grunwald. 31767g

LoKale •

Lekarz poszukuje poko­
ju umeblowanego z tele­
fonem, na okres jedne­
go roku. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 32437g,_____________ __ 
Przyjmę na mieszkanie 2- 
pokojowe — willi Pu- 
szczykówku (zdrowotnie 
pod lasem) najchętniej 
bezdzietnych. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz- 
ka 19 dla 31804g._________  
Centrum! Trzy piwnice 
na przemysł lub rzemio­
sło oddam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 31765m.

I Zamienię 3 iub 2 poko­
je Zielona Góra na je­
den duży pokój, kuchnię 
w Poznaniu. Kaczmarek, 
Zielona Góra, Dąbrow­
skiego 1._______ K5942
Wrocław — 2 pokoje, ku­
chnia, łazienka, spiżarka 
75 m! zamienię na 2 lub 
1 pokój, z kuchnią, ła­
zienką w Poznaniu. Zdzi­
sław Małecki, Wrocław. 
Dworcowa 9 m. 4. K5939
Leszno Wlkp. — 1 pokój 
z kuchnią, duże słonecz­
ne 45 m kw. zamienię z 
rencista w Poznaniu. O- 
ferty 31753 Prasa Wro­
cław, Podwale 62. K5938



TOWARZYSTWO 
KRZEWIENIA WIEDZY PRAKTYCZNEJ 
ODDZIAŁ WOJEWÓDZKI W POZNANIU

organizuje:

spawaczy elektrycznych
i acetylenowych 
wansowanych

dla zaa-

♦ bhp dla elektryków,
♦ samochodowe dla II i I ka­

tegorii.
Informacji udziela i zapisy przyjmuje sekre­
tariat kursów — ul. Lampego 7, telefon 14-45.

K5477

Pracownicy poszukiwani

PRZEDSIĘBIORSTWO SPRZĘTOWO-TRANS- 
; PORTOWE BUDOWNICTWA ROLNICZEGO 
I W POZNANIU — zatrudni natychmiast 
। KIEROWCĘ z uprawnieniami operatora 

na dźwig samojezdny „Pantera”.
• * Pożądane uprawnienie na obsługiwanie 

dźwigu „Star”.
Wynagrodzenie w/g układu zbiorowego pracy 
w budownictwie. Dojazd do pracy autobusem
Przeds;cbiorstwa. K5674
POZNAŃSKIE POWIATOWE ZAKŁADY 

' PRZEMYSŁU TERENOWEGO W SWARZĘ­
DZU, ul. Armii Czerwonej 8 — zatrudnią na­
tychmiast:

— GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO.
Warunki do omówienia w biurze Zakładów.

K5795
PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE „ORS” 
ODDZIAŁ W POZNANIU przyjmie w paź-
dzierniku br.
— KIEROWCÓW na samochody osobowe

z I lub II kat. prawa jazdy.
Uposażenie wg stawek obowiązujących w 

transporcie oraz dodatek specjalny.
Wymogi przyjęcia: wiek 25—50 lat i odbyta 

służba wojskowa.
Wnioski wraz z życiorysami należy składać 

w Komórce Kadr Oddziału Poznań, ul. Małe 
Garbary 8 do dnia 20 września 1964 r. K5844
ZAKŁADY PRZEMYSŁU METALOWEGO H. 
CEGIELSKI W POZNANIU przyjmą zaraz po­
wyżej lat 18 mężczyzn na trzy zmiany do Fa­
bryki Silników Agregatowych i Trakcyjnych 
w następujących zawodach:
— TOKARZY, FREZERÓW, WYTACZARZY, 

TRASERÓW, ŚLUSARZY MASZYNO­
WYCH I WIERCIARZY wyuczonych z 
świadectwem czeladniczym, wzgl. przyuczo­
nych z kilkuletnią praktyką,

— do Kuźni zmechanizowanej KOWALI wy­
uczonych wzgl. przyuczonych, oraz

— KSIĘGOWYCH z wyższym wykształceniem 
ekonomicznym, z praktyką księgowości 
przedsiębiorstw przemysłowych — miejsco­
wych i na dojazd do 50 km.

Zgłoszenia osobiste przyjmuje Dział Ewi­
dencji Osobowej przy , ul. F. Dzierżyńskiego 
223/229 dla pracowników fizycznych pokój 101 
— umysłowych pokój 1A3. ........ ■ •

Wynagrodzenie według stawek Minister-
siwa Przemysłu Ciężkiego.

SINE »WSPÓLNA SPRAWA«
OŚRODEK W POZNANIU, ul. Stalingradzka 32/49 

otwiera zapisy na naukę

JĘZYKÓW OBCYCH
metodą bezpośrednią konwersacyjną — 

według najnowszych osiągnięć naukowych 

SZYBKOŚCIOWĄ, INTENSYWNĄ 
oraz .

TRADYCYJNĄ, ZMODERNIZOWANĄ 
dia początkujących i zaawansowanych 

WYSPECJALIZOWANA KADRA LEKTORÓW — PRACOWNIKÓW 
NAUKI UAM — NOWOCZESNE POMOCE NAUKOWE 

Zgłoszenia indywidualne i zbiorowe (zakładów pracy) przyj­
muje się w dni powszednie (oprócz soboty) w godz. 17—2# 
w kancelarii Ośrodka w Poznaniu, Al. Stalingradzka 32/46 

Szkoła nr 65 — tel. 532-55
Zebranie inauguracyjne, wstępne wydzielenie grup oraz zapocząt­
kowanie zajęć w poniedziałek, dnia 21 września 1964 r. godz. 18 
DLA POTRZEB MIASTA I TERENU ORGANIZUJE SIĘ DODATKOWO

NIEDZIELNE STUDIUM JĘZYKÓW OBCYCH
ZAPISY NAUKĘ NIEDZIELNĄ

w tym samym terminie oraz dodatkowo w dniach 27 IX i 4 X br. 
w godz. od 9 do 12

Uniwersytet Robotniczy Z MS

kwalifikacyjne (mistrzowskie i na tytuł 
robotnika wykwalifikowanego)
kreśleń budowlanych i maszynowych
kroju i szycia
języka angielskiego, francuskiego, nie­
mieckiego i rosyjskiego
z zakresu kl. VIII—IX liceum ogólno­
kształcącego oraz kl. I—III (sem, I—VI) 
technikum ekonomicznego i mechanicz­
no-elektrycznego dla pracujących.

Zapisy przyjmuje Sekretariat UR ZMS 
w Poznaniu, ul. Szamarzewskiego 89 (tel. 434-39) 
od godz. 14—19 (oprócz soboty) do 18 IX 1964 r.

 K5812

ZASADNICZA SZKOŁA BUDOWLANA 
DLA PRACUJĄCYCH

przy Pilskim Przeds. Budowlanym w Pile
PRZEDŁUŻA TERMIN

ZAPISÓW UCZNIÓW do IKL
BETONIARZ ZBROJARZ

do dnia 26. IX. 1964 r.
Warunek: ukończone 16 lat życia.

K5832

K5915

ZŁOM

K5872

Dnia 12 września 1964 r. zmarła moja najdroż­
sza nigdy niezapomniana matka, teściowa i bab­
cia, przeżywszy lat 64, śp.

MIEJSKIE HOTELE W POZNANIU 
UL. GRUNWALDZKA 88

DZIAŁ ZAOPATRZENIA I ZBYTU 
teł. 631-07

PŁYTY PILŚNIOWE 
LAKIEROWANE GŁADKIE

w różnych kolorach
SPRZEDAJĄ
bez zlecenia
ZAKŁADY
W CZARNEJ

dla odbiorców uspołecznionych
PŁYT PILŚNIOWYCH 

WODZIE
pow. Starogard Gdański
Wysyłka wagonem lub odbiór własny, 
drobnicą płyt nie wysyłamy.

Szczegółowc informacje telefon: Czarna Woda nr 123.
K5710

Różne

Bieżnikuję opony do: 
Syreny, Skody, Moskwi­
cza, Wartburga i War­
szawy w 24 godzinach —
Wulkanizacja Poznań,
Dąbrowskiego 241. 32323g
Wezmę w dzierżawę war 
sztat ślusarsko-mechani- 
czny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
31864g.

SREBRNY
NAJLEPIEJ SPRZEDASZ
w sklepach „VERITAS“

Poznań, ul. Kantaka 16 
Ostrów Wlkp., ul. Gimnazjalna 2 
Kalisz, ul. Garbarska 2

K-5281

POKROWCE 
NA SIEDZENIA SAMOCHODOWE

do 
do 
do

Z FOLII ODZIEŻOWEJ 
w cenie: 
samochodów „Warszawa” 
samochodów „Syrena 101” 
samochodów Skoda-Spartak-Octayia 

oferuje do sprzedaży

250.—
250.—
180.—

zł 
zł 
zł

SPOŁDZIELCZE ZRZESZENIE CHAŁUPNIKÓW 
I WYTWÓRCÓW DOMOWYCH W POZNANIU, 

ul. Palacza 134, tel. G47-51 
STOISKO NA TARGACH KRAJOWYCH .

W HALI NR 15 PIĘTRO 10

Obwieszczenia

K5896

ZARZĄD 
SPÓŁDZIELNI PRACY METALOWCÓW 
im. 1 MAJA W POZNANIU 

zawiadamia

z

ŻE Z DNIEM 14 IX 1964 R.
biuro Spółdzielni zostaje
przeniesione

ulicy Głogowskiej 129 tel. 651-08 — poprzedni
adres: ul. Kilińskiego 14 —

na ulicę Nowowiejskiego 13115
(wejście z ulicy 23 I utego 11)

Telefon Zarządu — Księgowości — Adm. 87-37
Telefon Biura Technicznego 30-86

K5850

Przetargi

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW IM. GEN. K. 
Świerczewskiego w poznaniu, ul Sie­
roca 3/4 ogłasza PRZETARG na:
I.

II.

BUDOWĘ FORMY METALOWEJ do 
wtrysku tworzyw sztucznych, wielokrot­
nej, na opakowania farmaceutyczne.
Dokumentacja 
Dziale Techn. 
WYKONANIE 
GUMOWYCH

techniczna 
Sp-ni.
95.000 SZT. 
do opakowań

do wglądu w

USZCZELEK 
farmaceutycz-

nych — dokumentacja do wglądu w Dzia­
le Techn. Sp-ni.

W przetargu mogą brać udział przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Otwarcie ofert 10 dni po ukazaniu się ogło­
szenia. Na oferty nieprzyjęte nie udzielamy 
odpowiedzi. /

Spółdzielnia zastrzega sobie dowolny wybór 
oferenta lub unieważnienie przetargu. K5787
AKADEMIA MEDYCZNA W POZNANIU 
zwraca się do przedsiębiorstw państwowych,

Stanisława Kicińska
z d. CELIAN

Pogrzeb odbędzie się dnia 15 bm. o godz. 16.15 
z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W ciężkim smutku pogrążona 
CÓRKA, ZIĘĆ I WNUK 

M5926

posiada do sprzedaży
500 szt. łóżek metalowych białych po 360,— zł
376 kompl. materacy P<» 348,— zł
340 szt. szafek nocnych po 400,— zł

78 szt. foteli po 1000,— Zł
3220 szt. kocy po 180,— zł

300 m: chodnika bukle po 55,— Zł
440 m! chodnika kokos. po 80,— zł

K5855

Sprzedam na publicznej licytacji w dniu 17 
października 1964 r. o godz. 10 w Sądzie Po­
wiatowym w Poznaniu dla pow. poznańskiego 
przy Alejach Marcinkowskiego 32. pokój nr 27 
niefucbomdść,' położoną w Starym Puszczyko­
wie przy ulicy Czarnieckiego 57, należącą do 
ob. ob. Andrzeja i Marianny Górzyńskich, 
a zapisaną w księdze wieczystej Stare Pu­
szczykowo tom VI wykaz 171 Sądu Powiato­
wego dla miasta Poznania w Poznaniu.

Nieruchomość stanowi grunt-parcelę oraz 
dom mieszkalny z przynależnościami. Egzeku­
cja ma na celu zniesienie współwłasności.

Nieruchomość oszacowana 
zł, cena wywołania wynosi 
kojmia 18.000 zł.
K5917 Komornik rewiru

została na 180.000
135.000 zł, a rę-

VIII w Poznaniu

Zguby Matrymonialne

spółdzielczych i 
na wykonanie

INSTALACJI 
Chirurgicznej

prywatnych o złożenie ofert

TLENOWEJ II Klinice
w Państwowym Szpitalu Klb

nicznym nr 2, ul. Przybyszewskiego 49.
Roboty mają być wykonane w III kwartale 

1964 r. wg posiadanej dokumentacji.
> Oferty przyjmuje .Dział Inwestycji

Fredry 10 pok. 7 II ptr. w terminie 7 dni od 
dnia ogłoszenia, który udzieli do wglądu do-
kumentację projektową. K5829

W dniu 12 września 1964 r. zasnął w Bogu, 
opatrzony Sakramentami św„ po długich, cięż­
kich cierpieniach, nasz drogi ojciec, teść i dzia­
dek, przeżywszy lat 77, śp.

Stanisław Ziętkowiak
Pogrzeb odbędzie się w środę, 16 bm. o godz. 

11.10 z kaplicy cmentarnej na Górozynie.
W ciężkim smutku pogrążone

DZIECI I WNUKI 
Poznań, ul. Górecka 153.

SPÓŁDZIELNIA 
USŁUGOWO - WYTWÓRCZA 
w Stęszewie, ul. Bukowska 5 

sprzeda
KAŻDĄ ILOŚĆ ŻWIRU I PIASKU
określonego wg normy P. ił. — 59/B-06713
jako kruszywo klasy 170 i

PIASEK
klasy I, TI i III nadający się 
dukcji betonów, z odbiorem
względnie

250 oraz

do pro- 
własnym

jako dostawy wagonowe.
K5740

Dnia 13 wrześnią 1964 r. 
lecz ciężkich cierpieniach, 
szwagier i wujek w wieku

zmarł po krótkich 
nasz drogi brat, 

62 lat, śp.

Jan Wachowiak
Dnia 12 września 1964 r. zmarł śmiercią tra­

giczną mój najdroższy syn, nasz brat, szwa­
gier i wujek, przeżywszy lat 30, śp.

31. 8. wzgl. 10. 9. zgubio­
no złoty zegarek damski 
„Tissot” Uczciwego zna­
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. Swa­
rzędz, Rynek 4/5. 32497g
Przybłąkał’ się pies bok­
ser, młody. Szyperska 1
m. 19. 32555g
Zgubiłam zegarek dam­
ski w niedzielę na Tar­
gach. Pamiątka po zmar­
łej córce. Zwrot wyna­
grodzę. Rutkowskiego 20 
m. 21. 32529g
Zgubiono legitymację
związku zawodowego na 
nazwisko Czesława Kny- 
nińska, wydaną przez 
Służbę Zdrowia AM.

32029g

50.000 klientów, 10.000 mał­
żeństw, 8 lat działalności 
Biura Matrymonialnego 
„Syrenka”, Warszawa, ul. 
Elektoralna 11. Napisz i 
TY! Otrzymasz oferty —
informacje. K5464
Samotny na stanowisku z 
mieszkaniem pozna przy­
stojną, inteligentną, naj­
chętniej pracującą panią 
do lat 45. Cel matrymo­
nialny. Poważne oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 31683g.
Panna lat 48 przystojna, 
mieszkanie, nawiąże zna­
jomość w celu matrymo­
nialnym z panem do lat 
58. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 
dla 31693g.

O czym w ciężkim smutku donosi
RODZINA

Pogrzeb odbętJzie się w środę, dnia 16 bm. 
o godz. 11.30 z kaplicy na Górczynie.
Poznań, Warszawa, Gdynia, Wejherowo, 
Żnin, Katowice, Sao Paulo.

Henryk Hapruszewski
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 16 bm. 

o godz. 14.15 z kaplicy cmentarnej na Juniko­
wie.

W d’niu 13 IX 1964 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św. po krótkich lecz ciężkich cier­
pieniach, mój ukochany mąż, nasz drogi ojciec, 
teść, dziadek, szwagier i wujek, przeżywszy 
lat 62, śp.

W smutku pogrążone
MATKA I RODZINA

Poznań, Rybaki 1 m. 1. 32568g
Jan Wachowiak

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 16 bm. 
o godz. 11.30 z kaplicy cmentarnej na Górczy­
nie.

W dniu 13 września br. zmarł Nestor nasze­
go Towarzystwa, wybitny dermatolog, b. Wie­
loletni ordynator . Oddziału Dermatologicznego 
Szpitala* Miejskiego w Kaliszu, zasłużony lekarz 
i społecznik, ceniony i serdeczny kolega, śp.

dr med. Aleksander Abramski
Dnia 13 września 1964 r. zmarła po długich 

i ciężkich cierpieniach, nasza kochana matka 
i teściowa, śp.

z PRZYMUSZAŁÓW

W ciężkim smutku pogrążona
RODZINA

Pogrzeb odbędzie się 
o godz. 17 z kostnicy 
w Kaliszu.

O tym zawiadamia 
ZARZĄD ODDZIAŁU

dnia 15 września br.
Szpitala Miejskiego

POZNAŃSKIEGO
POLSKIEGO 

TOWARZYSTWA DERMATOLOGICZNEGO

Grunwaldzka 19

WIEl

Matylda Brzozowa
Dnia 11 września 1964 r. zmarł, przeżywszy lat 

77, nasz najukochańszy ojciec, teść, dziad’ek 
i pradziadek, śp.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 16 bm. 
o god'z. 16 z kaplicy cmentarza przy ul. Blusz­
czowej.

W smutku pogrążeni
CÓRKI I ZIĘĆ

Poznań, Strzelecka 25 m. 1. 32494g

Jan Kruś
Pogrzeb odbył się w niedzielę, dnia 13 bm. 

na cmentarzu w Szamotułach.
W ciężkim smutku pogrążona

Galowo pow. Szamotuły.
RODZINA

32397g
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POZNAŃSKIE ZAKŁADY CHEMICZNE P. T. 
W POZNANIU, ul. św. Wojciecha 28, tel. 92-50 
ogłaszają PRZETARG na

REMONT DACHÓW BUDYNKÓW PRO­
DUKCYJNYCH.

W skład remontu wchodzą:
1. częściowe pokrycie papą i smołowanie,
2. wykonanie i założenie rynien i opierzeń.
Termin wykonania do końca roku.
Oferty na w. w. przetarg mogą składać 

przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i 
prywatne w Dziale Głównego Mechanika 
w terminie do dnia 28 września 1964 r.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 29 września 
1964 r.

Zastrzega się prawo wyboru oferenta.
Bliższe informacje można otrzymać w Dy-

rekcji Przedsiębiorstwa. K5809

ZTełewizii
RADIO — PROGRAM I: — 7.45 „Błękitna sztafe­

ta”; 8.05 Muzyka i aktualności; 8.36 Piosenka dnia; 
8.45 „Z plecakiem po kraju”; 9 Dla kl. VII „Sztu­
ka czarnoksięska” słuch.; 9.36 Mei. rozrywkowe; 
9.40 Dla przedszkoli — „Dwie Dorotki”; 16 Z twór­
czości K. W. Glucka; 11 „Małżeństwa” — wypo­
wiedź młodych osadników z Opolszczyzny; 11.20 
Konc. Ork. PR w Krakowie p. dyr. St. Hasa; 11.50 
„Rodzice a dziecko”; 12.15 „Rolniczy kwadrans”; 
12.45 „Na swojską nutę”; 13 Dla kl. IV cykl: 
„Obrazki z przeszłości Polski” .— „Na Wawelu 
przed wiekami” słuch.; 13.26 Morton Gould: Spiri- 
tuals — suita ork. wg pieśni murzyńskich; 13.40 Me­
lodie, których chętnie słuchamy; 14 „Radioproble- 
my”; 14.15 „Mówi Rozgłośnia Harcerska”; 14.30 
Płyty „Polskich Nagrań”; 15.10 Kalejdoskop mu­
zyczny; 15.30 Z życia ZSRR; 16.35 „Ja i praca”; 
17.05 „List z Polski”; 17.25 „Agnieszka, córka Ko­
lumba” ode. 21 pow.; 17.45 „Pięć minut o wycho- 
waniu”; 17.50 Public, międzynar.; 18 Koncert dnia;
19 Recital skrzypcowy L. Kogana
w wyk. B. Rylskiej; 19.30 „Obrońcy”

19.15 Piosenki
montaż

dokum.; 20.26 Sport; 20.35 Słuchowisko wg pow. 
J. Cazotte „Przygoda hiszpańska”; 22.05 Koncert 
życzeń miłośników muzyki poważnej; 22.45 Mei. 
na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7. 8, 12.05, 15, 17, 20 23.
PROGRAM II — 7.50 Piosenka dnia; 8.15 Między­

narodowy Uniwersytet Radiowy — „Lot Marinera 
II”; 8.35 Przegląd prasy literackiej; ' Koncert dnia; 
9.50 Public, międzynar.; 10 „Jarmark cudów”; 
11 Koncert przedpołudniowy; 11.40 Ekonomiczny 
problem tygodnia; 12.50 „My i nasze dzieci”; 13 
Konc. solistów; 13.25 „Almanach radiowy” gawęda; 
14.45 „Błękitna sztafeta”; 15.30 Dla dzieci „Osobliwa 
przygoda Robinsona” — ode. 1 pow. S. Stampfla; 
16.25 „Poznań literacki” — felieton F. Fornalczyka; 
16.35 Pieśni chóralne E. Maćkowiaka; 17.12 Grają 
polskie zespoły; 18.50 Mówi Technika — z cyklu 
„Kongres Astronautyki” felieton Wilhelma Dich- 
tera; 19.05 Muzyka i aktualności; 19.30 Koncert 
symf. z sali Filharmonii Naród, p. dyr. W. Stein­
berga; 20.10 „Jeniec i dziewczyna” fragm. pow. K. 
Filipowicza; 20.30 d. c. koncertu; 21.5? Sport i wy­
niki Totalizatora Sport.; 22.10 Nowości Programu 
III; 23.10 Muz. taneczna i rozryw. 23.36 Melodie
rozrywkowe.

WIADOMOŚCI: 5.36, 6.36, 7.36, 8.36, 12.05, 
21.25, 23.50.

TELEWIZJA 17.25
„Jesienne Targi Krajowe’ 
my na Broadway’u; 18.30

Program dnia; 17.30
18

19,

Południowe ryt-
Historia o zamczysku

na Siedliskiej Górze”; 19 — Z cyklu ..Figury ryt­
miczne” — „Portret tancerki”; 19.“" — Kwadrans 
o świecie „Glob”; 19.50 — Dobranoc i dziennik; 
20.30 — Telercklama:; 20.35 — Film fab. nrod. 
izr. — „Pierwszych dziesięciu”.



Wystawa 
w Pałacu Kultury

„Pamiętny Wrzesień"
Wczoraj w poznańskim Pałacu 

Kultury został zainaugurowany — 
rok kulturalno-oświatowy — kon­
certem i otwarciem wystawy pn. 
„Pamiętny wrzesień”. Organiza­
torami tej ostatniej są Wydział 
Kultury Prezydium RN Poznania 
i Muzeum Historii Ruchu Robotni­
czego.

Zgromadzone na wystawie eks­
ponaty — zdjęcia, mapki i plany 
sytuacyjne — ukazują w telegra­
ficznym skrócie przebieg przede 
Wszystkim kampanii wrześniowej. 
Nie brak fotografii także o nieco 
innej tematyce (np. dotyczącej 
polityki rządu- sanacyjnego ■— 
zdjęcia min. Becka, goszczącego 
W rezydencjach Hitlera i Goeringa, 
przyjacielska rozmowa prezydenta 
Mościckiego z Frankiem — póź­
niejszym namiestnikiem GG 
itp.). Jeśli chodzi ó samą 
kampanię, to na wystawie • szcze­
gólnie wyeksponowana została 
bitwa nad Bzurą. Uwagę zwraca 
ciekawe porównanie sił obrońców 
Westerplatte z siłami agresora (Po­
lacy — działa 75 mm, „Schleswig- 
Holstein” — działa kalibru 280 
mm).

Warto podkreślić, że szereg 
zdjęć — oglądanych na wystawie; 
jest po raz pierwszy eksponowa­
nych publicznie. Chodzi tu głó­
wnie o fotografie dotyczące Wiel­
kopolski, a ukazujące wkraczanie 
hitlerowców do Błaszek, Grabowa 
i Ostrzeszowa oraz zniszczenie 
tych miast. Warto dodać, że do­
kumenty te pochodzą z prywat­
nego albumu żołnierza Wehr­
machtu, uczestnika wojny polsko- 
niemieckiej w 1939 r.

Na wystawie oglądamy również 
dotychczas nie publikowane foto­
grafie przestępców wojennych. 
Mowa m. in. o gen. von Blasko- 
vitzu, który ponosi winę za maso­
we mordy dokonane na ludności 
cywilnej w Torzeńcu i Wyszyno- 
wie (pow. Kępno).

Wystawa czynna jest do 28 bm. 
w holu Pałacu Kultury (na I pię­
trze) w godzinach od 10—18. (y)

Bogate zamierzenia Państwowej Filharmonii

Ciekawe koncerty 
— najlepsi wykonawcy

Dyrektor Państwowej Filharmo­
nii w Poznaniu — Witold Krze- 
mieński, poinformował dzienni­
karzy o zamierzeniach instytucji 
w nowym sezonie. Sezon muzycz­
ny zapowiada się bogato | cieka­
wie, tak pod względem repertu­
aru jak i wykonawców. Godny 
szczególnej uwagi będzie cykl 
„Najsłynniejsze symfonie świa­
ta” od Haydna do Szostakowicza.

Dom Kultury 
Drukarza

wznawia po przerwie wakacyjnej 
swoją działalność i przyjmuje za­
pisy na: kursy języków obcych: 
rosyjskiego, angielskiego, francu­
skiego i niemieckiego (w grupach 
dla dzieci, młodzieży i dorosłych), 
na różnych stopniach zaawanso­
wania.

Kursy kroju i szycia dla kobiet; 
kurs gimnastyki wyrównawczej 
dla kobiet; kursy brydża (dla po­
czątkujących i zaawansowanych); 
kurs tańców towarzyskich (trzy­
miesięczny) oraz dla dzieci: do ze­
społu scenicznego, plastycznego 
lub majsterkowania, rytmiki i 
tańca oraz na kurs fotograficzny.

Szczegółowych informacji udzie­
la i zapisy przyjmuje kierownik 
Domu Kultury Drukarza, ul. In­
żynierska 10, II ptr., pokój 6 — 
codziennie w godz. od 16 do 20. 
Telefon So5-43.

Porady prawne 
w ZMS

Po przerwie wakacyjnej wzno­
wił działalność (2 września 1964 r.) 
Wojewódzki Ośrodek Społeczno- 
Prawny ZMS, mieszczący się w KW 
ZMS — Poznań, pl. Wolności 18, 
I ptr., pokój nr 1. W sprawach 
porad prawnych, dotyczących 
wszystkich dziedzin prawa, człon­
kowie Ośrodka, prawnicy — prak 
tycy przyjmują interesantów w 
wieku do 35 lat w każdy ponie­
działek, w godzinach od 16—18. 
Wszystkie czynności wykonywane 
przez Wojewódzki Ośrodek Spo­
łeczno-Prawny ZMS są bezpłatne, 

(na)

INFORMUJ EM}
Na spotkanie z redaktorem 

„Głosu Wielkopolskiego” — Mie­
czysławem Skąpskim — zapra­
sza w środę o godz. 19 Klub TPPR 
— ul. Ratajczaka 37. Prelegent — 
który niedawno odbył podróż po 
Związku Radzieckim, mówić bę­
dzie o eksperymentalnej szkole 
moskiewskiej. Po prelekcji — 
film.

Recepta na poprawę
Po łódzkim zjeździe przedstawicieli MPK

10—12 bm, odbył się w Łodzi X Zjazd Komunikacji 
Miejskiej. Wzięli w nim udział przedstawiciele 71 

przedsiębiorstw i zakładów ko munikacyjnych naszych miast, 
którzy dzielili się swoimi doświadczeniami. Poznań repre­
zentowany był m. in. przez zastępcę dyrektora do spraw 
eksploatacyjnych MPK, inż. A. Korczyńskiego. Jego to 
właśnie poprosiliśmy o informację nt. łódzkiego Zjazdu.
— Zjazd łódzki — powie­

dział nam inż. A. Korczyński — 
miał przede wszystkim na ce­
lu wymianę doświadczeń po­
między poszczególnymi mia­
stami i przedsiębiorstwami 
oraz ustalenie pewnych linii 
rozwojowych miejskich przed 
siębiorstw komunikacyjnych. 
Przewożą one rocznie 4,4 mld. 
pasażerów. Ponieważ przed­
siębiorstwa te obsługują mia­
sta z ludnością liczącą 9,9

Jeszcze jeden 
wspólny czyn

Wspólnym, społecznym dzie 
łem kilku grunwaldzkich za­
kładów pracy jest nowo po­
wstały ogródek jordanowski 
oraz boisko do siatkówki w 
osiedlu mieszkaniowym przy 
ul. Świerczewskiego. Wczoraj 
nastąpiło otwarcie tych 
dwóch obiektów, których war­
tość wyniosła 150.000 zł.

W pracach społecznych wy 
różniło się kilka zakładów, m. 
in.: Spółdzielnia Inwalidów 
„Jedność”, Poznańskie Zakła­
dy Przemysłu Piekarniczego, 
Stolarnia Ludowa, Poznańska 
Fabryka Mebli, Przedsiębior­
stwo Uprzemysłowionego Bu­
downictwa Rolniczego oraz 
Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Budowlane nr 2. (a)

Usłyszymy m. in. V Symfonię 
Szostakowicza, oratorium kanta­
towe „Mesjasz” Haendla (na ju­
bileusz 25-lecia pracy artystycz­
nej doc. Stefana Stuligrosza), 
„Reqtiiem” Mozarta, pierwsze w 
Polsce wykonanie oratorium 
„Joanna d’Arc’* Honeggera, w 
którym udział wezmą soliści, re­
cytatorzy, chór mieszany i chło­
pięcy, orkiestra.

W ramach współpracy z amator­
skimi zespołami śpiewaczymi na 
zakończenie Wielkopolskiego Fe­
stiwalu Kulturalnego wykonane 
zostanie Lechmana — „Zwycię­
stwo” i operomontaż „Płomie­
nie” — fragment z opery S. Pa­
radowskiego.

W dalszym ciągu odbywa® się 
będą 3 razy w miesiącu koncer­
ty organizowane przez WKZZ z 
redakcją „Expressu Poznańskie­
go”. W maju tradycyjna muzycz­
na „Wiosna Poznańska” poświę­
cona najnowszej twórczości kom­
pozytorów poznańskich i pol­
skich. Planuje się na czerwiec 
„Mały Konkurs im. H. Wieniaw­
skiego” dla kandydatów na Mię­
dzynarodowy Konkurs.

Poznań gościć będzie wybit­
nych artystów zagranicznych i 
krajowych w najbliższy piątek 
Charles Treger’a z USA).

Orkiestra i chór Filharmonii 
także za granicą pokażą swój do­
robek (Rumunia, Jugosławia. 
NRD).

Poza tym w styczniu 1965 r. or­
kiestra Filharmonii zaprezentuje 
się publiczności warszawskiej na 
projektowanych „Dniach Kultu­
ry Wielkopolskiej” i w marcu w 
czasie Międynarodowego Konkur­
su Chopinowskiego. W7 maju w Po­
znańskiej Filharmonii słuchać bę­
dzie Bydgoszcz na swoim Festi­
walu Muzyki Polskiej.

Podaliśmy w dużym skrócie za­
mierzenia Państwowej Filharmo­
nii. Stwierdzić nam jeszcze trze­
ba, że każdy program dobierany 
będzie z ciekawych utworów i z 
najlepszych wykonawców. Filhar­
monia hędzie dalej prowadziła 
koncerty dla młodzieży szkolnej.

(P)

min. osób wynika stąd, że każ 
dy mieszkaniec miast korzy­
sta rocznie 445 razy z tram­
waju, trolejbusu, lub autobu­
su miejskiego. (Dla porówna­
nia — PKP przewozi rocznie 
895 min. pasażerów, a PKS 
555 min.)

W zestawieniu z rokiem 
1938 długość linii tramwajo­
wych wzrosła o 26 procent a 
liczba wagonów o 41 procent. 
Największą przyczyną zatło­
czenia jest fakt, że tramwaje 
przewożą obecnie o 417 pro­
cent więcej pasażerów niż 
przed wojną, przy 90-procen- 
towym wzroście przejecha­
nych wozokiiometrów. Wy­
nika to z wzrostu liczby ludno­
ści pracującej, niskiej taryfy 
opłat, oddalenia miejsc pracy 
od miejsc zamieszkania oraz 
wciąż jeszcze niskiego wskaź 
nika motoryzacji indywidual­
nej w kraju. A zatem mimo, 
iż na • jeden kilometr trasy 
tramwajowej przypada w- na­
szym kraju średnio 4,7 wago­
nu (w NRF 3,7) — w wago­
nach tramwajowych mamy 
wciąż duży tłok.

W Łodzi, poza obradami 
ogólnymi w pierwszym dniu, 
pracowały 3 sekcje: eksploa­
tacyjna, trakcji autobusowej 
trakcji tramwajowej. Sekcja 
eksploatacyjna wysunęła sze­
reg wniosków i spostrzeżeń. 
Wskazywano na brak koordy 
nacji przy planowaniu rozbu­
dowy miast. Chodzi tutaj o 
zbyt małe kontakty pomiędzy 
biurami studiów ruchu a pra 
cowniami architektonicznymi i 
urbanistycznymi. Wiele czasu 
poświęcono sprawie wprowa­
dzenia jednoosobowej obsługi 
i związanej z tym automaty­
zacji. Poznań, jako jedyne 
miasto w kraju, został wyty­
powany do dalszego ekspery­
mentowania z automatami 
marki „Krak” i „Krab” oraz 
wypracowania modelu obsłu­
gi jednoosobowej, któ^y zo­
stałby wprowadzony w całym 
kraju. Możemy się również 
spodziewać — nie wiadomo 
jeszcze kiedy — wprowadze­
nia na linie autobusowe zwła 
szcza podmiejskie — przycze- 
pek.

Bardzo pozytywnie wyra 
żano się na zjeździe łódz­
kim o autobusach-przegu- 
bowcach. Dotychczasowe 
próby zakończyły się wyni­
kiem pomyślnym i wnio­
ski idą w kierunku wpro­
wadzenia tych wozów w ca 
łym kraju. Chodzi tylko o 
to, aby przegubowców nie 
produkowało Miejskie Przed 
siębiorstwo Autobusowe w 
Warszawie, które jest prze 
cięż zakładem usługowym, 
a któreś z przedsiębiorstw’ 
przemysłowych.
Postulowano także zwięk­

szenie oszczędności w pobie-

Pozdrowienia 
z Krakowa

Poznański Chór Chłopięcy 
i Męski Flharmonii, którym 
kieruje Stefan Stuligrosz prze 
bywa obecnie w Krakowie, 
gdzie nagrywa do filmu kon­
cert dawnej muzyki polskiej. 
Przesyłając do redakcji taką 
informację, członkowie chóru 
i jego dyrygent przekazali za­
razem pozdrowienia dla Czy­
telników „Głosu”.

Dziękując za pamięć w 
imieniu Czytelników — ży­
czymy odwrotnie powodzenia.

(c)

WRZESIEŃ 
15 

wtorek

Albina, Nikodema

Słońce: 6.25—19.10

TEATRY
POLSKI — g. 19 „Grube ryby”; 

NOWY — g. 19 „Dundo Maroje”; 
OPERA — g. 18 „Mały Kominiar- 
czyk”; OPERETKA — g. 19 „Cno­
tliwa Zuzanna”; MARCINEK — 
g. 16.30 „Która godzina”.
KINA

APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18 
i 20.15 „Nagie ostrze” (ang.-amer., 
16 1.); BAŁTYK — g. 10, 12.30, 
15.30, 18 i 20.15 „Prawo i pięść” — 

raniu energii. Obniżenie zu­
życia prądu powinno być 
wprowadzone poprzez utrzy­
manie taboru w dobrym sta­
nie, lepszą konserwację to­
rowisk oraz polepszenie tech­
niki jazdy. Planuje się za­
łożenie w poszczególnych 
tramwajach odpowiednich 
liczników i zastosowanie sy­
stemu premiowania tych mo­
torniczych, którzy oszczędzają 
energię.

Notował:
MACIEJ STABROWSKI

Dzięki społecznej pracy 
- piękniejsza dzielnica
W minionych kilku latach 

wiele dobrego dla dzielnicy 
Nowe Miasto uczynili człon­
kowie Komitetów Blokowych. 
Najlepiej ofiarność tych spo­
łecznych działaczy obrazują 
liczby. W 1962 r. wartość czy­
nów społecznych wykonanych 
przez mieszkańców tej dzieł T 
nicy wyniosła 3 500 000 żł, a w 
1963 r. — ponad 12 890 000 zł. 
W tym roku mieszkańcy dziel 
nicy zadeklarowali prace war 
tości 15 min. zł.

W br. m. in. oddano do 
użytku dwa ogródki jorda­
nowskie przy ulicach: Nadol- 
nik i Gorysława, powiększono 
o 15 hektarów Pracownicze 
Ogródki Działkowe na Mini- 
kowie oraz urządzono cztery 
place zabaw w różnych punk­
tach dzielnicy.

Do przodujących na No­
wym Mieście należą KB nr 1, 
którego przewodniczącym jest 
F. Nowacki. Przy współudzia­
le mieszkańców ul. Nowe Za­
górze wykonano tu plac za­
baw (wartość 150 000 zł). Z 
inicjatywy komitetu powstał 
niedawno Międzyblokowy Ko 
mitęt Młodzieżowy, który czu­
wa nąd czystością i porząd­
kiem w tym rejonie.

Komitetami wyróżniający­
mi się w pracy są także KB 
nr 22 oraz nr 29. Ten ostatni 
zaproponował, by w obecnie 
niewykorzystanej świetlicy na 
Krzesinach zorganizować klu- 
bo-kawiarnię „Ruchu”, (an)

CLkodnik 
ezij. tartfounako?

Jesteśmy z* jak najbardziej sze­
rokim upowszechnianiem sprze­
daży owoców i warzyw. Z ra­
dością kwitujemy też wszelkie 
drżenia handlu do stwarzania 
szerokiego frontu tej sprzedaży 
— dla wygody klienta. Nie 
można się jednak pogodzić z 
niektórymi zjawiskami przesady. 
Oto na ul. Wrocławskiej sklep 
owocowo-warzywniczy także wy­
szedł ze straganem na chodnik, 
by sprawniej obsługiwać klien­
tów. Ale wyszedł tak. że prze­
chodnie, niezain* 
teresowani kupnem, 
muszę schodzić w 
tym miejscu na 
jezdnię. Stragan i 
skrzynki z towarem 
(patrz zdjęcie) tara­
suję bowiem cały 
prawie chodnik. Po­
pierając sam po­
mysł postulujemy 
jednak bądź cofnię­
cie straaanu, bądź 
przesunięcie go w 
inny punkt, mniej 
tarasujący przejście.
Fot. —
K. Przychodzkl

(poi., 16 1.); CZTERNASTKA — g. 
10, 12.30, 15.30, 18 i 20.15 „Mysz, któ 
ra ryknęła” (ang., 12 1.); GONG — 
g. 10, 12, 15, 18 i 20 „Śniegi w ża­
łobie” (USA, 12 1.); GRUNWALD 
g. 17.30 i 20 „Wyspa tajemnicza” — 
(ang., ’12 1.); GWIAZDA — g. 10.30, 
13 „Artysta do wszystkiego” — 
(r^dz., 12 L); HUTNIK — nieczyn­
ne; KOSMOS — g. 19.30 „Wyrok 
na Vc” (jug., 16 1.); MALTA — g. 
15.45, 18 i 20.15 „Wojna trwa” — 
(włoski, 16 1.); OLIMPIA — g. 10 
„Nie jedzcie stokrotek” (USA, 12 
1.), g. 12.30, 15 i 17.30 „Giuseppe w 
Warszawie” (poi., 9 1.), g. 20 „Roz­
bójnik” (włoski, 16 1.); OSIEDLE 
g. 16, 18 i 20 „Ulica Willowa” — 
(węg., 16 1.); PAŁACOWE — g. 10, 
12.30, 15, 17.30 i 20 „Samson” (poi.,

14 1.); PRZYJAŹŃ — nieczynne; 
RIALTO — g. 10.30, .13, 15.30, 18 i 
20.15 „Car Kałojan” (bułg., 12 1.); 
RUSAŁKA (Swarzędz) — nieczyn­
ne; SCALA — g. 16, 18 i 20 „Wa­
kacje nad morzem” (rum., 9 1.); 
TĘCZA — g. 16 „Leśny patrol” — 
(radź., 7 1.), g. 18 i 20 „Życie nie 
jest łatwe” (włoski, 16 l.){ WAR- 
TA — g. 10—13.20 „non stop” 
Chwila wspomnień (poi.) „I zest"w 
przed wrześniem 1939 i 1944/45/46”; 
g. 15, If.SO i 20 „Grzeszny anioł” — 
(radź,, 16 1.); WILDA — g. 12.30, 15, 
17.30 i 20 „Ostatni cowboy” (USA, 
12 E); WRZOS (Luboń) — g. 18 
„Dziwna dziewczyna” (jug., 16 E), 
g. 20.15 „Wiano” (poi., 16 1.); 
WRZOS (Mosina) — g. 17 i 19.15 — 
„Wszystko dla psów” (ang., 16 1.).

WYSTAWY
KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 

„Architektura Bułgarii w rysun­
kach” — g. 10—21.

BWA — Stary Rynek — „Malar­
stwo i rysunek” Jana Berdysza­
ka — g. 10—18.

WOIT — Stary Rynek 10 — „W 
/basenie pięciu mórz” — fotogra­
my Zbigniewa Zielonackiego — g. 
9—17.

ZPAP — Arsenał — „Wystawa 
malarstwa Krystyny i Ryszarda 
Skupinów” — g- 10—18.A
MUZEA

MUZEUM INSTRUMENTÓW MU­
ZYCZNYCH (Stary Rynek 45) — 
g. 9—15.

Interesujące produkty 
drobnej wytwórczości

GT akłady podległe Poznańskiemu Zjednoczeniu Przedsię- 
biorstw Państwowego Przemysłu Terenowego rozsze­

rzają co roku swą produkcję przeciętnie o 30 nowych arty­
kułów. W najbliższym czasie zaczną produkować dalsze no­
wości i wprowadzą je na rynek.
Z cenną inicjatywą wystą­

piły Poznańskie Zakłady Spo­
żywcze Przemyślu Tereno­
wego, które oferują na XIV 
Targach Krajowych napoje 
orzeźwiające w torebkach z 
folii*), z dołączonymi do nich 
słomkami. Do przyrządzania 
wspaniałych napojów używa­
ne oędą pasteryzowane soki 
agrestu, porzeczek i innych 
owoców. Napełnione torebki 
przetrzymywane będą w spe­
cjalnych pojemnikach — 
termosach dla ochłodzenia ich 
do odpowiedniej temperatury 
i sprzedawane w upalne dni 
przede wszystkim na wielkich 
meczach oraz innych maso­
wych imprezach, a także w 
podpoznańskich miejscowo­
ściach wypoczynkowych.

Poznańskie Zakłady Meta­
lowe PT dostarczą wkrótce 
do sprzedaży zabawkę — mi­
niaturowe maszyny do szycia. 
Maszyny te mają być także 
wysyłane za granicę.

Poznańskie Zakłady Che­
miczne zaczną wytwarzać nie 
spotykane dotychczas w kraju 
kształtki z tworzyw sztucz­
nych, z których można mon­
tować rozmaite konstrukcje. 
M. in. montowano ze wspom­
nianych kształtek obudowę dla 
stoisk przemysłu terenowego 
na Jesienne Targi Krajowe. 
W przyszłości zastosuje się je 
przy montażu stoisk w 
polskich pawilonach wysta­
wowych na różnych targach i 
wystawach. Kształtki dają się 
łatwo barwić i mogą być także 
używane jako konstrukcje 
przy sporządzaniu wszelkie­
go rodzaju meblościanek, prze 
pierzeń w kawiarniach, biblio­
tekach oraz w wielu innych o- 
kolicznościach. Kierownictwo 
Poznańskiego Zjednoczenia 
wróży im dużą przyszłość. 
Dzięki bowiem inicjatywie 
Poznańskich Zakładów Che­
micznych będzie można znów 
obniżyć zużycie drewna po-

| N~Q T A~T N I K] .

WLTWLNYl
RZEŹBY Z POZNANIA

wystawiane są od 13 bm. w Sa­
lonie BWA w Krakowie przy Ryn­
ku Głównym. Na pokazie prezen­
towane są prace: J. Berdysza­
ka, J. Boss-Gosławskiego, B. Ka- 
szni, J. Kopczyńskiego, A. Krzy- 
mańskiej i J. Stasińskiego.

FESTIWAL
orkiestr dętych organizują: Wy­
dział Kultury Prezydium RN oraz 
Zjednoczenie Polskich Zespołów 
Śpiewaczych i Instrumentalnych 
w ramach II Wielkopolskiego Fe­
stiwalu Kulturalnego. Orkiestry 
koncertować' będą codziennie (do 
20 bm.), od godz. 17.30 w Parku 
im. Kasprzaka. Otwarcie festiwa­
lu — w poniedziałek, 14 bm. Wy­
stąpią zespoły: ZNTK, „Stomi- 
la”, MPK, Łączności, „Pometu” i 
HCP oraz jednostek wojskowych.

OBRAZY
Krystyny i Ryszarda Skupinów 
zostaną dzisiaj zaprezentowane w 
sali wystawowej „Arsenału”. Ot­
warcie wystawy o godz. 17. (na) 

trzebnego na różne konstruk­
cje.

Zakłady Chemiczne PT opa­
nowały też technologię wyro­
bu sprowadzanej dotychczas 
z NRF grafitowej folii prze- 
wodżącej do baterii. Sukces 
jest tym większy, że NRF jest 
dotychczas jedynym producen­
tem wspomnianej folii w Euro 
pie. Produkcja folii zależy 
jednak od sprowadzenia ż za­
granicy potrzebnych do wy­
robu surowców, oczywiście 
znacznie tańszych od gotowe­
go produktu oraz od drobnych 
inwestycji w samych zakła­
dach. Równocześnie powstają 
możliwości eksportowania folii 
do NRD, Czechosłowacji na 
Węgry i do innych krajów. (1)

*) Pomysł dobry, ale, niestety, 
część torebek jest nieszczelnie za­
mknięta, co naraża nabywców 
(widzieliśmy!) na poplamienie się!

Studenci przygotowują
IX Rajd Zachodni

W Poznaniu rozpoczęto przy 
gotowania do IX Studenckie­
go Rajdu Zachodniego, który 
odbędzie się od 16 do 18 paź­
dziernika. Tę tradycyjną im­
prezę organizują: Zarząd Mię 
dzyuczelniany PTTK, Rada 
Okręgowa ZSP i poznańskie 
TRZZ. Celem rajdu jest spo­
łeczne oddziaływanie na śro­
dowisko objęte trasami i bez­
pośrednie zetknięcie się stu­
dentów z młodzieżą wsi i mia­
steczek zachodnich. W roku 
bieżącym rajd poprowadzi po 
znańskich studentów do pięk­
nego zakątka Ziemi Lubu­
skiej, Pszczewa w pow. mię­
dzyrzeckim.

W roku ubiegłym rajd ob­
jął Ziemię Człuchowską w 
woj. koszalińskim. Wyniki te­
go rajdu okazały się bardzo 
owocne. Wraz ze studentami 
na rajd człuchowski przybyła 
300-osobowa grupa młodzieży 
z dzielnicy Wilda, delegacja 
zakładów pracy i członkowie 
Dzielnicowej Rady Narodo­
wej. Interesujące, konkretne 
i korzystne dla obu stron for­
my przybrała zwłaszcza współ 
praca gospodarcza i młodzie­
żowa. Podpisano umowę o 
współpracy Wildy z powia­
tem człuchowskim. W maju 
br. zaś w ramach realizacji 
umowy, delegacja poznańskie 
go Technikum Samochodo­
wego przybyłą do wsi Pola­
nica, gdzie odbyto wspólną 
konferencję z nauczycielami 
i zabezpieczono kilka miejsc 
dla miejscowej młodzieży. Na 
konferencji też omówiono 
sprawy internatu i stypen­
diów dla tej młodzieży. Tech­
nikum Samochodowe przywio 
zło dla polanickiej młodzieży 
cenny księgozbiór.

Niemal równocześnie Człu­
chów gościł drugą delegację 
dzielnicy Wilda — aktyw huf 
ca harcerskiego który przy­
wiózł do wsi Krępsk również 
księgozbiór, (fh)

A ...Przemysław W.: co się 
dzieje z biletami ulgowymi do 
kin? Przydzielane poszczególnym 
kinom bilety zniżkowe, wystarcza 
ją zaledwie do 2 każdego mie­
siąca. Gdzie może nabywać zatem 
bilety ulgowe młodzież?

A ...Dziesięć matek, których 
dzieci korzystają z pomocy lekar­
skiej w Poradni „D” przy ul. 23 
Lutego 11, prosząc, by pozostawić 
dotychczasowego lekarza, który 
zdobył zaufanie i przychylność 
młodych pacjentów i ich rodzi­
ców. (jk)

MUZEUM ARCHEOLOGICZNE 
(Mielżyńskiego 27/29) — g. 9—15.

DYŻURY
SZPITAL KLINICZNY im. PA­

WŁOWA — chirurgia, interna e- 
kulistyka (ul. Garbary 17, teł. 
510-21).

POWIATOWA STACJA PR (ul. 
Kościuszki 103), tel. 86-86.

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (Ul. 
Chełmońskiego 20) tel. 544-44.

APTEKI: Armii Czerwonej 25, 
Kraszewskiego 12, Mazowiecka 12, 
Głogowska 107/109, Strzelecka 
33/35. TYLKO DYŻUR NOCNY: 
Główna 53, Dzierżyńskiego 349, 
Starołęcka 79.


